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Awantury w radzie miejskiej 
Adwokat Kowalski żąda usunięcia wszystkich urzędników—żydów 
£ magistratu.—Dorożkarze i furmani mają płacić na uporządkowanie 
bruków łódzkich. — Narodowcy odmawiają pomocy prawnej eksmi

towanym. — Prezent 75 .000 złotych dla wyborców endeckich 
Hadni skakali sobie do oczu, obrzucajcie się 

nawzajem wyzwiskami i obelgami 
Ostatnie wydarzenia na terenie rady 

niskiej przyzwyczaiły już wszystkich 
?e na kaźdem posiedzeniu wybucha ja-

bomba. Istotnie, im dłużej sprawuje 
[Sądy w Łodzi obecna rada, tern goręt-
*?* stają się jej posiedzenia, naładowa-

elektrycznością i o eksplozję nietru-
gio. W takim nastroju rozpoczęło się 
$Ł wczorajsze posiedzenie rady miejs-

Rozpoczęlo się od ostrej scysji 
!<!dzy adw. Ko*walskim ze Str. Naro-
Wego a komisarzem rządowym, inż. 
ojewódzkim. Mianowicie, po zagaje-

posiedzenia, kiedy komisarz ogłosił 
zystąpienie do porządku dziennego, 
stał adw. Kowalski i zakomunikował, 

chce złożyć 

wniosek nagły. 
] W Wojewódzki prosi o wręczenie 
Jto wniosku. Adw. Kowalski z miejsca 
jeżyna go jednak odczytywać. Kom. 
/•ojewódzki przerywa i zwraca mu u-
*.agę, że wniosku nie wolno w ten spo-

czytać. Adw. Kowalski woła: 
—- Będę czytał! — i czyta w dal-

*Vm ciągu. 
Kom.WojewódzKi dzwoni i krzyczy: 

• Proszę respektować przepisy, 
"óre pan sam uchwalał. Wnioski nagłe 
,? odczytywane dopiero na końcu po
c e n i a . 
, Następuje scysja między' adw. Ko
rskim, a inż. Wojewódzkim. Adw. 
^ a l s k i , bardzo blady, podniesionym 
?°.sem czyta w dalszym ciągu swój 
ciosek. 
sj Aczkolwiek treść jego ginie w hała-
si? iaki powstał na sali, z oddzielnych 
d ^ . które dolatują do loży prasowej 
^ siadujemy się, że wniosek ten do-
Nnfa s ' e 0 < * ̂ om. Wojewódzkiego by 

, E ŻWŁOCZNIE ZWOLNIŁ Z PRACY 
WSZYSTKICH URZĘDNIKÓW-

P ŻYDÓW W MAGISTRACIE. 
^ ,°dczytaniu tego wniosku adw. Ko-
HA \ w r e c z a ?o dopiero inż. Woje-
$2 a zkiemu i otrzymuje przytem raz je-
"cL*e ostry monit, że rada miejska u-
tiu ?'iła przepisy po to, aby ich radni 

'amali. 
h r . ^ ^ j już podnieconej atmosferze roz 
Qr2

 y n a i ą się właściwe obrady. Radny 
% n 0 r z a k referuje sprawę zaclągnię-
W D r z e z zarząd miejski w Łodzi poży-
stw długoterminowych na cele inwe-
So * z Funduszu Pracy. Wobec te-
hr 0 ^ e Pożyczki te mają być użyte na 
r*nt a n i e r o b 6 t Publicznych,' refe-
% i ? r o s i radę miejską o przyjęcie wnio 
*t a,^misarza rządowego. Wniosek zo-

J Przyjęty Jednogłośnie, 
[lit K ^ t e P n i e .r. Kapczyński referuje sta-
% l a ł u a t k u na utrzymanie ulic w Łodzi. 
t>r?eri

lK'em tym mieli być obciążeni 
'»iośc, W s zystklem właściciele nierucho
mo Ji ° r a z ci, którzy zarabiają ponad 
\ { ) : "deslęcznie, jednakże frakcja Str. 

"owego uchwaliła, że 

r R A T E I < TEN WINNI PŁACIĆ 
^ DOROŻKARZE I FURMANI. 

l w wnioskowi występuje r. Wciz-

man, który wskazuje, że z ulic korzy 
stają wszyscy obywatele, wobec tego 
nonsensem jest nakładanie podatku na 
jedną tylko warstwę i to warstwę w 
obecnej chwili bardzo źle usytuowaną. 
Uchwalenie tego podatku spowoduje, że 

stanie się on nieściągalny. | więc rTwolczyński apeluje do rozsądku 
W dyskusji zabierali jeszcze głos radni 
Holenderski i Milman, poczem komisarz 
poddał wniosek pod głosowanie. Wnio
sek zostaje uchwalony w brzmieniu pro-
ponowanem przez r. Kapczynskiego. 

D e m a s k o w a n i e n a r o d o w c ó w 
Skolei r. Kapczyński referuje wnio

sek o obniżeniu podatku pobieranego od 
właścicieli nieruchomości, którzy zara
biają do 2 i do 4 tysięcy złotych rocznic 
W sprawie tej wywiązuje s\'ę niezwykle 
długa dyskusja. Przyznać jednak trze
ba, że dyskusji tak wesołej jeszcze rada 
miejska nie słyszała. 

R, Urbach zwraca uwagę na cieka
wą logikę Obozu Narodowego, który do 
wyborów szedł pod hasłem obrony ro
botników I lokatorów, a w radzie miej
skiej występuje w obronie właścicieli 
nieruchomości. W tym samym tonie prze 
mawiał r. Potapczuk (ChD), który wy- 'k tórzy zarabiają 
raża zdumienie, że Obóz Narodowy nie 
chciał na komisji podwyższyć sumy 
przeznaczonej na obronę prawną eks
mitowanych lokatorów. R. Walczak z 
frakcji socjalistycznej również atakuje 
Obóz Narodowy za ten wniosek i zwra

ca uwagę, że frakcja narodowa skreśli
ła 500 zł. dla niemowląt tylko dlatego, 
że są one innego wyznania, a nie waha
ła się kosztem bezrobotnych dawać tak 
wysokiej gratyfikacji właścicielom nie
ruchomości. Adw. Kowalski woła z 
miejsca: 

— To jest oszczerstwo l 
R. Milman; — Pan zbyt często uży

wa słowa „oszczerstwo", a pan sam naj 
częściej mija się z prawdą. 

R. Wolczyński proponuje podział 
wniosku na dwie części, popierając ob
niżkę podatku dla właścicieli domów, 

2000 zł. rocznie, lecz 
protestuje przeciwko obniżce podatku 
dla tych, którzy zarabiają 4000 zł. Ko
misarz poddaje początkowo poprawkę 
r. Wolczyńskiego, a następnie sam wnio 
sek pod głosowanie. 

B e n e f i s m e c . K o w a l s k i e g o 
Adw. Kowalski, wzburzony, podnosi 

się z miejsca i składa protest przeciwko 
zgłoszeniu poprawki do wniosku naro
dowców. Podczas przemawiania gesty
kuluje mocno rękoma, wobec czego r. 
Urbach woła: 

— Panu nie wolno mówić tak „po 
żydowsku", rękoma... 

Na sali rozlega się śmiech i oklaski. 
Adw. Kowalski, skonsternowany, cho
wa ręce do kieszeni. Kom. Wojewódzki 

wyjaśnia, że ma prawo w ten sposób 
zarządzać głosowanie i że swem oświad 
czeniem adw. Kowalski dowiódł, że nie 
zna przepisów. R. Urbach woła z miej
sca: 

— I poto musiał się męczyć przez 5 
lat na prawie, by nie znać się na tak 
prostej rzeczy. 

I ten „cwiszenruf" wywołuje na sali 
powszechną wesołość. Adw. Kowalski 
siada skonsternowany. 

K u r s y d l a n a r o d o w c ó w 
Radny Grzegorzak referuje skolei 

sprawę 
obniżenia czynszu komornego na Pole-

m siu Konstantynowskim. 
Jest to wniosek radnych socjalistycz
nych. Referent wypowiada się przeciw
ko temu. W dyskusji zabiera jeszcze 
głos r. Urbach, który zwraca uwagę że 
Obóz Narodowy występuje przeciwko 
obniżeniu komornego zwraca się prze
ciwko lokatorom tej kojonji, którzy skła 
dają się wyłącznie z ludzi pracy. R. Ko
walski zgłasza wniosek o przerwanie 
dyskusji. Wniosek przechodzi. R. Czer
nik prosi o głos. Kom. Wojewódzki od
powiada, że już zapóźno. R. Czernik 
opiera się jednak, wobec czego kom. 
Wojewódzki woła: 

— Ależ proszę panów, jest regula
min i on obowiązuje. Panowie (zwraca
jąc się do członków Stronnictwa Naro-

idowego) powinni urządzić u siebie Ja
kieś kursy, by nauczyć się przepi
sów. 

Na sali śmiech. Wniosek o obniżenie 

komornego upada. 
Następnie kom. Wojewódzki referuje 

wniosek socjalistów o uruchomienie w 
najbliższym czasie robót publicznych, 
zwracając uwagę, że musi sam przema
wiać, ponieważ nikt z radnych nie 
chciał się podjąć tego referatu. Twierdzi 
on, że już w ub. roku uczynił wszystko, 
co było w jego mocy, by roboly zaczę
ły się wcześniej i by robotnicy prze
pracowali taki okres czasu, który upraw 
niałby ich do korzystania z zasiłków zi
mowych. Starać się będzie również, by 
i w tym roku to nastąpiło. 

R. Wolczyński (BBWR) oświadcza, 
że tylko w tym wypadku będzie można 
wcześniej rozpocząć roboty, o ile komi
sarz rządowy będzie mógł wcześnie za
kupić .materjaty. Wobec tego raz jesz
cze zgłasza wniosek, aby 
upoważnić zarząd miejski do pokrywa
nia wekslami bieżących rachunków na 

zakup materiałów. 
Członkowie Stronnictwa Narodowego < 
raz już odrzucili ten wniosek, obecnie 1 

całej rady. 

Awantura na sali. 
Na trybunę wchodzi adw. Kowalski 

i rozpoczyna przemówienie w sposób 
następujący: 

— Wy, żydowskie wojtkl... 
W tym momencie zrywa się burza. 

Wybucha nâ  sali taka awantura jakiej 
jeszcze nigdy gmach przy ul. Pomor
skiej nie widział. Rozlegają się okrzyki 
i bicia pięściami w pulpity. Pod adresem 
adw. Kowalskiego rozlegają się krzyki: 
„Precz z nim" „Jak śmie?". 

Słychać głos: 
— Ja panu przypomnę urząd skarbo

wy I Tuszyn. 
R. Stelnszneider woła: 
— Ja panu przypomnę Jak pan moim 

samochodem jechał w Tuszynie. 
R. ZERBE: — Odszczekać w tej 

chwili, odszczekać! 
Radni podnoszą się z miejsc i rusza

ją ku trybunie. Adw. Kowalski, blady, 
zbiega z trybuny. Obydwie strony rzu
cają się na siebie. R. Kapczyński biegnie 
z pięściami w kierunku r. Urbacha. R. 
dr. Rostkowskl chwyta krzesło i chce 
rzucić, lecz ktoś wyrywa mu je z ręki. 
Sytuacja staje się niemal katastrofalna. 

.Już obie strony podbiegły do siebie i 
już miała się rozpocząć bójka, gdy kom. 
Wojewódzki wraz z woźnymi wbiegł 
między obie strony 1 zaczął rozdzielać 
radnych. 

Na sali panuje hałas nie do opisania. 
Mimo interwencji komisarza obie strony 
krzyczą w dalszym ciągu. Piętnaście 
minut trwa burza, która przyjmuje co
raz to groźniejszy charakter. 

R. Wojewódzki starając się prze
krzyczeć hałas, woła iż zarządza przer
wę w posiedzeniu. W dalszym ciągu, już 
teraz przy pomocy urzędników miej
skich, stara się rozdzielić obie strony. 
Udaje mu się to wreszcie w ton spo
sób, że powoduje on wyjście z sali 
członków Str. Narodowego. 

Apel Kom. Wojewódzkiego 
Powoli przywrócony zostaje spokój. 

Kom. Wojewódzki wznawia posiedzenie 
lecz zwraca się do rady miejskiej z na-
stępującem oświadczeniem: 

ZWRACAM SIĘ DO PANÓW Z 
APELEM, BY NIE KOMPROMITO
WALI TEJ INSTYTUCJI. NIE BY
ŁO WYPADKU, BY W RADZIE 
MIEJSKIEJ ZDARZAŁY SIĘ PO
DOBNE AWANTURY. NIE RÓB
CIE Z SIEBIE POŚMIEWISKA NA 
CALA POLSKĘ. SADZĘ, ŻE TO 
WYSTARCZY. JEŚLI SIĘ JESZ
CZE RAZ COŚ PODOBNEGO PO
WTÓRZY, PRZERWĘ NATYCH
MIAST POSIEDZENIE. 
Na trybunę wchodzi znów adw. Ko

walski. Jest blady i zdenerwowany. Te
raz już mówi jednak spokojniej i wypo
wiada się przeciwko wnioskowi o umo-

(DALSZY CIĄG NA STR. 7-EJ). 
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iemty che wojenni) 
Z b r o j e n i a l o t n i c z e R z e s z y w y w o ł a ł y w i e l k i n i e p o k ó j w E u r o 

p i e . — S o w i e t y n i e p o z o s t a n ą w t y i e z a N i e m c a m i 
Moskwa, 14 marca. lale nie potrzebują jej poparcia. Zwraca 

(PAT) Od dwóch dni „Izwiestja" a jąc uwagę na niebezpieczeństwo, gro-
od dziś „Prawda" prowadza ostrą 'pole żące Angljl ze strony Niemiec, autor 
mikę z wystąpieniem wiceoremjera 
Baldwina w Izbie Gmin. Polemika ta 
jest szczególnie charakterystyczna na 
tle oficjalnego potwierdzenia zaprosze
nia min. Edena do Moskwy. W noleml-
ce tej należy zwrócić szczególną uwa
gę na oświadczenie Radka, że Związek 
Sowiecki zapowiada zwiększenie zbro
jeń w razie jakichkolwiek ustępstw 
angielskich na rzecz Niemiec. Charak
terystyczne są również pochwały Rad
ka pod adresem Chamberlaina, będące
go dotychczas jednym z najbardziej nie 
popularnych w Moskwie polityków an
gielskich. 

Radek w „lzwiestjach" o. t. ..Taniec 
wśród mieczów" polemizuje z Baldwi-
nem. broniąc tezy o wyłącznie obron 
nym charakterzo zbrojeń sowieckich 1 
wskazując na zagrożenie Związku so
wieckiego przez Niemcy i Japonię. 

Z wiclkiem uznaniem wyraża się au
tor o mowie Chamberlaina, którą uwa
ża za zadośćuczynienie za wystąpienie 
Baldwina. 

Zdaniem autora przebieg debaty w 
Izbie Gmin nie stwarza wyraźnego o-
brazu celów, jakie Simon zamierza o-
siągnąć w czasie wizyty w Berlinie. 
Sensacyjnym ustępem artykułu Radka 
;est oświadczenie, że „wszelkie bezpo
średnie lub pośrednie ustępstwa ze stro 
ny dyplomacji angielskiej na rzecz nie
mieckich planów agresywnych dopro
wadzą do wzmocnienia obronnych za
rządzeń ze strony ZSRR". W zakończę 
niu nntor zaznacza, że Sowiety bardzo 
cenią .dobre stosunki z Wielka Brytanją 

twierdzi, że Anglja powinna wybrać 
pomiędzy zdecydowanem poparciem 

powszechnego pokoju, lub gotowością 
uczestniczenia w powszechnei woj-.iie. 
Nie sposób długo tańczyć wśród wiel
kiej ilości mieczów. Trudno test utrzy
mać równowagę pomiędzy Stanami Zje 

l i multei traktatu wersalskiego 
rticflci Am&Sjp, Wił«»cłu i Fratancfi 

Paryż, 14 marca. 
(PAT) Prasa dzisiejsza nazywa 

zbrojenia powietrzne Niemiec pierw
szem oficjalnem pogwałceniem traktatu 

dodając przytem, iż jest to przejrzysta 
gra Niemiec w przeddzień rozmów ber 
lińskich. Jest to, zdaniem dzienników, 
wznowienie polityki faktów dokona-

wersalsklcgo, nie wyraża jednak z tego 1 nych, lecz, jak utrzymują pisma. Anglja 
powodu większego zdziwienia, niż orzyl Włochy i Francja nie pozostaną bezsil-
innych zarządzeniach zbrojeniowych, nć i zaczną miedzy soba narady. 

Koruacla i policji francuskiej 
Komisarze szantażowali I wymuszali łapówki 

Paryż. 14 marca. 
(PAT) Aresztowanego dzisiai w no

cy na krańcach Paryża inspektora poli
cji i Bonny przewieziona do komisarjatu 
policji. Dziś odbyło sie przesłuchanie w 
gabinecie sędziego śledczego. Bonny 
jest oskarżony o nadużycie wnlywów 
i o szantaż połączony z kradzieżą foto
grafii antropometrycznych panny Cu-

u i 

tillon. Osadzono go w wiezieniu Sante. 
Paryż. 14 marca, 

(PAT) B. komisarz policji Dolly La-
marque zosta! skazany przez sad przy
sięgłych na 3 lata wiezienia. 500 fr. 
grzywny i pozbawienie praw obywatel 
skich w ciągu lat 5 za wymuszanie i 
przyjęcie łapówek w kwocie 10 tys. fr. 
od właścicieli domu schadzek. 

iii „Uhw a 

losowane 
Funduszu Inwestycyjnego 

Warszawa, 14 marca. 
(PAT) W dniu 14 marca 1935 r. wylo

sowane zostały do umorzenia Bony Fun 
liuszu Inwestycyjnego, oznaczone Nr. 
Nr.: 6192, 8832. 26467. 34202, 34287, 
31711. 37287 we wszystkich dziesięciu 
serjach. wypuszczonych na podstawie 
rozporządzenia Ministra Skarbu z dnia 
10 listopada 1933 r. (Dz. U. R. P. NR 89, 
poz. 694). 

Wylosowane bony wykupywane śą 
przez Kasy Urzędów Skarbowych po 
i 00 zł. za Bon 25-zlotowy. 

Im prof. Rozwadowskiego 
b, prezesi Akademji Umie

jętności 
Warszawa, 14 marca. 

(PAT) Dziś o godz. 18 min. 15 zmarł 
nagle na dworcu głównym w Warsza
wie prof. uniwersytetu Jagiellońskiego 
I), prezes Akademji Umiejętności Jan 
Mjćhal Rozwadowski. 

Śp. prof. Jan Michał Rozwadowski 
znakomity językoznawca polski urodził 
(się w r. 1867. Studjował w Krakowie i 
w Lipsku. Od r. 1897 był docentem, a od 
1899 — profesorem językoznawstwa in-
doouropejskiego na uniwersytecie Ja
giellońskim. Od r. 1925 — 1929 był pre
zesem Polskiej Akademji Umiejętności. 
Należał do najwybitniejszych znawców 
wszystkich grup językowych indoeuro-
pejskich. 

Strajk więźniów we Francji 
Ząd ,ą wysłania ich do kolonji 

karnych 
Paryż, 14 marca. 

(PAT) W więzieniu na wyspie Ile de 
He (na Atlantyku u wybrzeży Francji 
'o modniej) 60 więźniów ogłosiło strajk. 
Więźniowie nie pracowali i nie przyj
mowali pożywienia, żądając tylko po
ko len ia na palenie papierosów i rych-
f.",ro wysłania do kolonji karnej w Guy-
.•••iy Po zastosowaniu represji do przy-
w(VJ;'>w strajku, incydent został zlikwi
dowany. 

O w y c h r a n n y c n g ó r n i k ó w wydobyto 
m , r , „.. , Katowice, 14 marca. |żynicrów kopalni „Wolfgang - Wawel" 
(PAD W kopalni „Wolfgang - Wa- poprowadziła do wydobycia na po-

wer dziś o godz. 12 w południc zawalił wierzchnie ładowacza Widemana, któ-
się filar na głębokości 500 m. na dzie- ry doznał złamania nogi. Około godz. 18 
sjęciometrpwym odcinku, gdzie praco-, wydobyto następnego zasypanego Szem 
wało 4 robotników. Jeden z nich zdołał Ipla. który również doznał złamania no
sie uratować natychmiast. Akcja ratun- gi. Ostatni z zasypanych Tomala nie da-
kowa pod kierownictwem jednego z i i i - ' ic dotychczas znaku życia. 

dnoczonemi, Japonją, "Francją. Niemca* 
mi, Włochami i Sowietami. 

Paryż, 14 marca. 
(PAT) Korespondent londyński „Echo 

de Paris" utrzymuje, że nad Tamiza 
wywołała duże wrażenie wiadomość 
Iż Niemcy dysponują obecnie 7000 lot
ników z efektywaml wlekszeml, 
efektywy francuskie 1 angielskie razem 
wzięte. Z drugiej strony o p i n j a publicz
na zaniepokojona jest tern., że Nieme? 
urzędowo oświadczają, że lotnictwo me 
mleckle dysponuje 1300 aparatami* 
czyli cyfrą dwa razy większa od m'111* 
mum, jakie przypisywano Niemcom 
przed trzema miesiącami, w e d ł u g -y ' r 

podawanych przez Baldwina z t rybun 
Izby Gmin. 

To też w k o ł a c h londyńskich spo* 
dziewają się, że rząd niemiecki doma
gać się będzie w czasie wizyty min-
mona w Berlinie prawa zbudowani* 
floty równej conajmniej Jednej trzeciej 
floty brytyjskiej. Rządowi niemieckie
mu posłuży w tym wypadku za pte' 
tekst fakt budowania przez Sowiety 
ty na Bałtyku, której to ewentualności 
nie mógł przewidzieć traktat wersal' 
skl. Wreszcie do Londynu nadeszła ^ ' f t 

domość, że Niemcy zażądają. ażeW 
c y f r a efektywow Rzeszy została usta
lona proporcjonalnie do cyfry ludnoś-1 

Rzeszy, co oczywiście zapewniłoby a r ' 
mji niemieckiej dużą przewagę liczeb
ną nad armją francuska. 

Berlin. 14 marca. 
(PAT) W c a ł y m Berlinie D r o w a c h j " 

,ne są gorączkowe przygotowania 
wielkich ćwiczeń ochrony przeciwlotfll' 
c z e j , zapowiedzianych na 19 i 20 nn r ' 
ca. 

Prezydent republiki czechosłowackiej dr. Tomasz Masaryk obchodził w tych 
dniach 85 rocznicę urodzin. W związku z tern złożyli mu pozdrowienia przed

stawiciele armji czeskosłowacklej. 
OCTOOOf OCXXXXXXXX>CKXXX"/CXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX5pOO 

Stan wyjątkowy w Rumunii 
przedłużony na daBsaee 6 miesięcy 

Bukareszt, 14 marca. 
(PAT) Na wczorajszem posiedzeniu 

Izba rozpatrywała projekt przedłużenia 
na okres 6-miesięczny mocy obowiązu
jącej ustawy o stanie wyjątkowym w 
niektórych dzielnicach państwa. W cza
sie debaty, w której brali udział przy
wódcy, premjer Tatarescu oświadczył, 
iż dążeniem rządu jest, aby stan wydat
kowy trwał jaknajkrócej i że zniesienie 
tego stanu nastąpi niezwłocznie.' gdy 
tylko pozwoli na to sytuacja. Zależy to 
wyłącznie od stanowiska agitatorów, 
którzy usiłują zamącać spokój i podwa
żać bezpieczeństwo w państwie. 

Następnie podsekretarz stanu mini

sterstwa spraw wewnętrznych Titeanu, 
replikując na zarzuty mówców 
cyjnych, przypomniał, że stan wyjątko
wy, wprowadzony po. zamordowaniu 
premjera Duca, obowiązywał tylko w 
kilku departamentach, przyćzem czynio
no wszystko co było możljwe, aby nie 
utrudniać normalnego życia polityczne
go lojalnie nastrjonych stronnictw, lecz 
państwo musi się bronić przeciwko ten
dencjom i działaniom skrajnych żywio
łów zarówno prawicy jak i lewicy. 

Debata trwała do późnej nocy i za
kończyła się uchwaleniem projektu rzą
dowego 119 głosami przeciwko 7. 

Jubileusz Aleksandra 
Zelwerowicza 
Warszaa, 14 marca. (PAT). 

Dziś w teatrze Narodowym odW 
się obchód 35-letniej pracy scenicz^ 
znakomitego artysty dramatycznej 
Aleksandra Zelwerowicza. Na jubi l e^ 
szowe przedstawienie dano nowa 

sztu
kę Szaniawskiego p. t. „Krysia" z Z"» 
werowiczem w roli prezesa Parwi^?' 
Uroczystość zaszczycił swą obecno^ 
Pan Prezydent Rzeczypospolitej. Ob**' 
nibyli również ministrowie Jędrstfle 

wicz, Poniatowski i Floyar-Rajchm''11' 
Zakończenie konkursu 

szachowego w Moskwe 

Moskwa, 14 marca. (PA^L 
Międzynarodowy konkurs s z a c h ^ 

został zakończony po 17 dniach Sr^-. ie 

Dwa pierwsze miejsca zajęli wspó", 
Botwinnik (ZSRR), Tlohr (Czcchos'0 

wacja). 

Dzienniki, wychodzące w Rzęs* 
zakazane na terenie AustrJ' 

Berlin, 14 marcuj. 
(PAT) Niemieckie Biuro Informel 

ne donosi z Wiednia: Przedłużony. Z°L-
zakaz rozpowszechniana na terenie, 
strji wszystkich wychodzących w ™,sfl 
czech dzienników oraz kilku czasoP • ^ 
na dalsze 3 miesiące t. j . do 16 czer 
1935 r. 
2 .O0OGC 

PARCELE 
BUDOWLANE 

przy ul. Krzemienieckie) 
Retkińskie) do s P r z e d a " 4 f l , 
Zgłoszenia: Piotrkowska 
Zarzqd spadkobierców 

dni p ° * : 
od. Poznańskiego, w 

szednie od 1 0 - 1 2 I 
do 6 popołudniu. • 
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Sąd apelacyjny odrzucił sprzeciw francuzów 
Warszawa, 14 marca. 

(B) Jak wiadomo, przed kilku mle-
s'a.carni sąd okręgowy w Warszawie 
°rzekł na skutek pozwu magistratu war 
Rawskiego sekwestr elekirownl war
szawskiej, należące] do kor.sorcjunt iran 
oskiego, wyznaczając na sckwestrato-
r a b. ministra komunikacji liiż. Kiihna. 
Konsorcjum francuskie zwróci!) się za 
Pośrednictwem swych pełnomocników 
dawnych do sądu apelacyjnego z wnlo 
sMem o cofnięcie sekwesli 

Dziś warszawski sąd apelacyjny de 

cyzję sądu okręgowego o sekwes(r?e 
elektrowni warszawskiej zatwierdził. 
Sekwestr elektrowni jest zarządzeniem 
tymczasowem, zabezp«eczajacem po-
zew zasadniczy zarządu m. Warszawy, 
domagający się rozwiązania umowy 
koncesyjne] z konsorcjum francuskiem 
i oddanie elektrowni warszawskiej I ca 
łego majątku konsorcjum magistratowi 
warszawskiemu. Ten posew zasadniczy 
będzie rozpatrzony w terminie później
szym, dotąd nieustalonym. 

NOWV 
R€W€LACVJNY 
WI6LOOBUJODOIW 
R A D J O G P A R A T 
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ODBIÓRRUZEZ CAŁĄ 
gm OCUNORJINEZ CAŁĄ 

Jufieriór 
DO NABYCU WE WSZYSTKICH RADJO-

SKŁADNICACH W KRAJU. 

Stacja podsłuchowa na zamkuks.Pszczyńs! 
Wykryto ta jną stację te lefoniczną w gabinecie magnata, k tóra by ła 

połączona z pańs twowemi i in jami pocz towemi 

Rs. Pszczyński podsłuchiwał rozmowy urzędników i członków swej rodziny 
Katowice. 14 marca 

Dowiadujemy się, że wykryta zo
rała nowa skandaliczna afera lakiej do 
Ncił się ks. Pszczyński. Wychodzi na 
N, że ks. Pszczyński miał od szeregu 
*t urządzoną w swoim gabinecie na 
ljjmku w Pszczynie 
TAJNA STACJĘ PODSŁUCHOWĄ. 
I Podsłuchowa stacja telefoniczna by-
* włączona do sieci telefoniczne] w 

amku, do sieci prywatnych telefonów, 
Jeżących ks. Pszczyńskiego z lego po 
*czególneml przedsiębiorstwami I co 
' jclekawsze, ów podsłuch telefoniczny 
iał również połączenie z pocztową sta 

% telefoniczna. 
• Założenie tej podsłuchowe! stac]I nie 
?Wo zameldowane władzom, a co wlę-
: 6 i istnienie aparatu podsłuchowego nie 
^strzegła specjalna komisja, która z ra 
j^enla władz kontrolowała urządzenie 
6'efoniczne w zamku ks. w roku 1933. 

Nikt też ze strony ks. Pszczyńskle-
komlsjl 
JEGO GABI 

NECIE. 
, Istnieniu Jej wiedziało zaledwie kilku 
„pianych ludzi. Na fakt założenia tego 
,l a

e 2wykle tajemniczego urządzenia u-
D o się wpaść przypadkowo dopiero z 

fa lk iem marca r. b. 

nie poinformował owei 
u ISTNIENIU STACJI W 

wykonana na specjalne zlecenie ks. 
Pszczyńskiego. Okazało sie. że ks. 
Pszczyński, siedząc wygodnie za swym 
biurkiem, mógł podsłuchiwać rozmowy 
telefoniczne prowadzone z Innych poko 
Jów zamku czy też przez członków 
swej rodziny, czy przez służbę. Mógł 
też podsłuchiwać rozmowy prowadzo

ne przez urzędników w poszczególnych 
przedsiębiorstwach swoich 1 
ROZMOWY PRYWATNE NA POCZ

TOWYCH LINJACH PAŃSTWO
WYCH. 

Ks. Pszczyński używał tajnego podsłu 
chu wobec własnej rodziny, urzędni
ków i służby. 

Obok tego Jednak o wiele poważnie] 
i mocno podejrzanie przedstawia się 
sprawa podsłuchu telefonicznego ks. 
Pszczyńskiego na linji pocztowej. Za
pewne odnośne władze zajmą się bli
żej zbadaniem te] niesłychanie brudne] 
a zarazem podejrzanej afery telefonicz
nej ks. Pszczyńskiego. 

Ililllll iiiil 

Rinfelen skazany na bezterminowe.. wlannla 
W ostatniem słowie oświadczył on, iż dążył do ugody z Niemcami 

Wiedeń, 14 marca. (PAT). 
Ostatni dzień procesu przeciwko Rin-

telenowi wypełniły zeznania kilku 
świadków oraz przemówienia prokura
tora i obrońcy. Prokurator w przemó 

bezpośredniego udziału Rintelena w za- Zawsze otwarcie dążył do urzeczywist-
machu lipcowym, gdyż na to niema do 
statecznych dowodów. Z oświadczenia 
tego wynika, że rządowi austriackiemu 
zależało na nieskazywaniu Rintelena na 

wieniu zwrócił się m. in. do trybunału,[karę śmierci. W ostatniem słowie Rin-
by nie wydawał wyroku na podstawie t telen oświadczył, że jest niewinny. — 

^ D i e l e R. Beut lera 
KILIŃSKIEGO 134, tel. 154-81 

X OD DZIŚ CENY ZNIŻONE 
wiele rzymskie bez bielizny Zt. 2.— 

parowe 55 er. ffitony 1 ik. 1.30, II ki. 
t k a l n i a K > a c y i n e 

i ^ n * 80 80 gr. 

., 1, 
50 i 70 er. 

od Zł. 3.— 
Pedicure 30 gr. 

Marszałek Piłsudski 
„ P r z e w o d n i c z y ć będzie 

5 Posiedzeniu Rady Naukowej 
W. F. 

Warszawa, 14 marca. 

*o$!^ ^ a d z i c n 2 7 k w i e t n i a zwołane 
Plenarne posiedzenie Rady Na-

f q W y c h o w a n i a Fizycznego, któ-
[>it Przewodniczącym jest Marszalek 
Praski- Najbliższemu posiedzeniu 
s ? a ,^ 0 c i i ' iczyć ma osobiście sam Mar-

S t a t e k francuski 
uległ katasfcs-ofie 

Rejkiawik, 14 marca. 
* e*V T T~ ^ a Poiudnio-wschód od wy-

%c u„ i |? a n d j i rozbił się trójmasztowiec 
°si*lvnk T*ZQC,h marynarzy utonęło, po 

^ e a z ś e i n l f i a w i 2 d n i 
Londyn, 14 marca. 

(PAT) Min. Eden przyjął dziś po 
południu ambasadora Raczyńskiego f 
zakomunikował mu, że pragnie przy
być do Warszawy w poniedziałek, 1 
kwietnia wieczorem i pozostać w War 
szawie dwa dni, t. zn. we wtorek 2-go 
i środę 3 kwietnia. 

Londyn, 14 marca. 
(PAT) Minister Eden przyjął dziś 

czorem koleją do Moskwy, przyczem 
ambasador sowiecki w Londynie Maj-
skij przybędzie do Berlina. abv odbyć 
podroż do Moskwy razem z min. Ede
nem. W niedzielę 31 marca wieczorem 
min. Eden wyjedzie do Warszawy. To
warzyszyć mu będzie w podróży szef 
sekcji Ligi Narodów w Forreisrn Office 
Strang. 

Ambasador Majski] zakomunikował 

lenia angielskiego punktu widzenia na 
problem stabilizacji walut anglo - sa
skich. W związku z powyższą wiado
mością mówi się o zamierzonej Jakoby 

JV-« 4S-ch uratowano. 

ambasadora sowieckiego. W toku roz-1 także min. Edenowi, że Stalin wyraził 
mowy uzgodniono definitywnie, że min. J nadzieję spotkania sie z min. Edenem i 
Eden wyjedzie z Berlina 26 marca wiel odbycia z nim dłuższej rozmowy. 

Przed nową dewaluacją dolara? 
$en§oojiiiie doniesienia pnrgskie 

Paryż, 14 marca. 
(PAT) Agence Economlque et Flnan-

clere zamieszcza depeszę z N. Jorku, 
według której należy się spodziewać w 
niedługim czasie inicjatywy St. ZJedn. \ dewaluacji dolara do 50 proc. dawnej 
W sprawie stabilizacji dolara I funta, wartości. Ma to nastąpić w stosunkowo 
St. Zjednoczone mają zaproponować W. bliskim czasie. 
Brytan]! wszczęcie rokowań co do usta- 1 

Wielki huragan w Sowietach 
Linje kolejowe i telefoniczne uszkodzone 

Moskwa, 14 marca. (PAT), 
i Wielki huragan nad Kirowskiem 

(dawnjcj Chibiriogorsk ośrodek przemy
słu chemicznego w okręgu leningradz-
kim) poczynił wielkie spustoszenie zry
wając dachy, obalając kominy fabrycz
ne, uszkadzając sieć drutów telcgraficz-

Inych telefonicznych i oświetlenie elck-

nlenla swego programu. Był zwolenni
kiem zgody Z Niemcami, jednak z u-
względnieniem Interesów Austrjl. Pod 
tym względem kontynuował program 
ks. Selpla. Po 3-godzinnych naradach 
trybunał uznał Rintelena winnym zdra
dy stanu w stopniu pośrednim i skazał 
go na bezterminowe ciężkie więzienie 
i poniesienie kosztów sądowych. Sąd 
uznał za udowodnione że Rintelen znał 
zamiary zamachowców 1 ułatwił je 
przez udzielenie im zgody pod Jego kie
rownictwem rządu rewolucyjnego. Było 
to podjęciem działalności mogącej ściąg 
nąć na państwo niebezpieczeństwo 
zzewnątrz.Jako okoliczność obciążającą 
sąd uznał wysokie stanowisko państwo
we oskarżonego i fakt, że ofiarą zama
chu padł kanclerz Austrji. Oskarżony 
przyjął wyrok spokojnie.Od wyroku nie 
ma ani apelacji ani kasacji, również i 
prezydentowi państwa nie przysługuje 
w tym wypadku prawo laski, gdyż wy
rok wydał sąd wojskowy. 

Literat niemiecki, Blunck, 
przybył do Warszawy 

Warszawa, 14 marca. 
(PAT) Dziś rano przyjechał do War

szawy znany pisarz niemiecki dr. F. 
Blunck z Hamburga, prezes Izby Pi
śmiennictwa Rzeszy Niemieckiej. 

Jutro pisarza niemieckiego podejmo
wać będzie czarną kawą Tow. Szerze
nia Sztuki Polskiej Wśród Obcych. 

Aresztowanie redaktora 
pisma niemieckiego 

Essen, 14 marca. 
(Pat) — Zarządzeniem państwowej 

Izby prasowej, została wykluczona z Iz
by „Niederrheinische Landes-Zeitung", 

tryczne. Ofiar w ludziach niema.Wstrzy i która obowiązana jest przeprowadzić l i -
maiio komunikację miejska i r(uch kole-. kwidację swego wydawnictwa do dnia 

31 marca r. b. 
Naczelny redaktor Moser został aresz 

towany i wykreślony z listy redaktorów 
zawodowych. Jako powód, podaje „Na-
tionalzeitung" posądzenie gazety o opo
zycję seperatystyczną. 

jowy. 
Szybkość wiatru wynosi 105'kim. na 

godzinę. Wczoraj i dziś silny wicher w 
Moskwie częściowo uszkodził połącze
nie, zwłaszcza międzymiastowe. 



Znowu katastrofa kole
jowa w Sowietach 

Kilka osób poniosło śmierć 
Paryż, 14 marca. 

(PAT) Agencja Havasa donosi z 
Moskwy, że w okolicach Czelabińska 
nastąpiło zderzenie dwuch pociągów. 
Dwie osoby poniosły śmierć a kilka
naście jest rannych. Przy zderzeniu 22 
wagony zostały całkowicie zniszczone a 
45 jest poważnie uszkodzonych. 

Lord angielski 
nie został przyjęty do Legji 

Cudzoziemskiej 
Paryż, 14 marca. 

(PAT) „Daily Mail" w wydaniu kon-
I tynentalnem donosi, że lord Edward 
^Montagu. o którym myślano, że przeby
wa w Algierze w Legji Cudzoziemskiej, 
dokąd zaciągnął się przed miesiącem, 
nie opuszczał Marsylji i wróci! wczoraj 

i wieczorem do życia cywilnego, ponie
waż uznany został za niezdolnego do 

I służby wojskowej. Do Marsylji przyby
ły matka lorda, księżna Manchester i 
jego siostra. 

Czy Finlandia 
wprowadzi karę śmierci 

Helsingiors, 14 marca (PAT) 
Na porządku dziennym obecnej se

sji parlamentu fińskiego znajduje się m. 
in. projekt ustawy o wprowadzeniu 
kary śmierci, która, z wyjątkiem okre-

. su wojennego, nie była już stosowana 
w Finlandji zgórą od 100 lat. 

Ostatnia egzekucja odbyła się w r. 
1826. Prezydium parlamentu otrzyma
ło memoriał, podpisany przez 68 tys. 
obywateli, którzy wypowiadają się 
przeciwko wprowadzeniu kary śmierci 

Katasłrofs kolejowa 
w Anglji 

Londyn, 14 marca, i 
(Pat) — W pobliżu Kings Lansley W 

••łiribstwie" Herrrbrd nastąpiło zderzenia 
dwuch pociągów towarowych, na które 
najechały jeszcze dwa inne pociągi. 

W katastrofie tej jedna osoba zosta
ła zabita, a 2 odniosły rany. 

Rokowania włosko-abisyńskie 
trwałą 

Paryż, 14 marca. 
(PAT) Korespondent agencji Havasa 

[ donosi z Rzymu, że według opinji pół-
urzędowej rokowania włosko - abisyń-
skie b a r d z o powoli posuwają 

"się naprzód. W ostatniej nocie Abisynja 
domaga się nie arbitrażu, lecz koncyl-
jacji. 

Berlin, 14 marca. 
(PAT) Korespondent rzymski dzien-

. nika „Westfalische. Landeszeitung" oraz 
narodowo - socjalistycznego „Schlesi-
sche Tagesztg." został na zarządzenie 
włoskiego ministerstwa spraw wewn. 
wydalony z obszaru państwa włoskie
go. 

Korespondentowi zarzucono tenden
cyjny i subiektywny reportaż w spra
wie konfliktu włosko - abisyńskiego. 

Rzym, 14 marca. 
(PAT) Na dziś wyznaczony został od

jazd z Neapolu okrętu Colombo. który 
'zabiera' do Afryki wschodniej pierwsze 

transporty dywizji florenckiej oraz od
dział robotników wykwalifikowanych. 

Do portu Massaua (Erytreja) przybył 
okręt Gange z transportami wojskowemi 
przezriaczonemi dla Erytreji. 

21 komunistów niemieckich 
skazanych na kary ciężkiego 

więzienia 
Berlin, 14 marca. 

(PAT) Najwyższy sąd karny w Wup
pertal skazał 21 komunistów na kary 
ciężkiego więzienia. Oskarżonym zarzu 
cano przygotowanie zdrady państwa. 

Sąd ludowy w Berlinie skazał funk
cjonariusza komunistycznego za przy

gotowanie zdrady państwa na 3 lata 
B ciężkiego więzienia-

Walka o du/uletna. służb; wojskową i Francji 
Premier Flandin postawi kwestie zaufania. — Socjaliści przeciwko rządowi 

dykali są zdania, że należv pozostawićl ich bowiem na ryzyko niemożności O -
obowiązującą dziś ustawę z r. W% i I parcia ataków socjalistów i w k o n s h 
jednocześnie zgodnie z art. 40 tej usta! wencji na utratę pewnej liczbv ma'jQ 
wy, dać rządowi możność zatrzymania tów. Z tego powodu radykali c n c , e ! 1 ' . 
w wojsku odpowiednich roczników po przeprowadzić reformę nakazaną K " 
odbyciu przez nie rocznego terminu'; riiecznościami obrony w formie baraz . 

oględnej, t. zn. w trybie administracji 
nym. . ^ 

W tych warunkach jest bow.ęfli 
... przesądzone, że premjer Flandin w j£ 

zbrojeń niemieckich nie żvwi już j trzejszej deklaracji uwzględniając 8 R 
wobec zagadnienia przedłużenia! ację wojskową, zażąda od oarlarneni 

służby wojskowej. 
To stanowisko radykałów podykto

wane jest niemal wyłącznie względami 
natury taktycznej. Grupa ta wobec usil 
nych 
teraz 

Paryż. 14 marca. 
(PAT) Jutrzejsze posiedzenie izby 

deputowanych, na którert: premier Elan 
din złoży oświadczenie a sprawie prze 
dłużenia czasu stużby wnjskęwei. wzbu 
dza olbrzymie zainteresowanie w ko
lach politycznych. 

Zagadnienie 2-letiiie.i służby wojsko 
wej od chwili j.órusZt U go przez mar 
szałka Petaina w „Revue de deus Mon 
des" było dwukrotnie przedmiotem na
rad gabinetu. 

Pomimo ukazania się w dziennikach j czych zastrzeżeń, jakie wyrażała w r, 
tekstu odpowiedniej ustawy o 2-lelnieJj 1930, zwalczając ustawę o 3-letniej usta 
służbie, w łonie rządu ujawniły się po- 1 wie wojskowej. 
ważne różnice zdań co do samej meto^ Obecnie chodzi o argumenty na o-
dy przeprowadzenia reformy. Podczas;kres zbliżających się wyborów samo- . 
gdy ministrowie obrony narodowe; i rządowych. Głosowanie radykałów nad-, ża jednak przekonanie, że i tvm razem 
prawica nalegają, aby reforma dokona-j 2-letnią służbą wojskowa mało popular rząd zdobędzie większość, 
na zosała w drodze ustawodawczej. ra-!ną w kołach lewicowych, naraziłoby! 

Starcie powstańców greckich z poliefa 
n a w y s p i e C h i o s . V e n i z e l o s z w r a c a l O m i l i o n ó w 

d r a c h m , z a b r a n y c h p r z e z r e w o l u c j o n i s t ó w 
Gen. Kondylis zapowiada rządy silnej ręKi 

Paryż, 14 marca. i rażce wojsk powstańczych w Mace- kontrrewolucji. Wówczas dopiero \ED 
(PAT) Według wiadomości z Kiv:y donji, Venizelos zamierzał ogłosić nie- zelos zdecydował sie odpłynąć do n e 

ostatni dzień powstania miał przebieg zależność Krety. Przywódcy kreteńscy, dekaneżu. 
dramatyczny. Dowiedziawszy się o po 1 oparli sie temu, zagrażając rozpętaniem 

okresu służby wojskowej tych zasadni-{ pozostawienia rządowi wolne! reki z? 
równo co do sposobu przeprowadzeni 
reformy służby wojskowej jak i w "° 
czasu, w którym ta reforma ma M c 

dokonana, postawi przytem sprawę l V 

ufania. W kołach politycznych orzeka* 

Rewoluela wybuchła n wcześnie 
—twierdzą uchodźcy greccy, którzy schronili się w Bułgarii 

Soija, 14 marca. | Saloniki, 14 marca. 
(Pat) — Dowódca powstańców grec-, (Pat) — Dla uczczenia zwycięstwa rzą 

kich, generał Kamenos, jest przybity, a du, odbyła się tu wielka manifestacja z 
pozatem cierpi na nerki. Odmawia wszel udziałem 50 tys. mieszkańców, 
kieb wynurzeń. Wśród uchodźców grec-j. . . Tłum domaga się,przykładnego ukara, 
kiefcr-w 'Bttłga»jłr ,anriduje' - się1' *ak*e płk: ' nia pr-zywóde6*r?-pdi«tanitf.''tK?oomvó"» I 
Batórdzis,vo .którym-mówiono, że pbpeN j. - Życie w Sa!ónikatdtvpłynier..~normHlnreJ 
nil samobójstwo. i chociaż stan wojenny istniejet nadal. Pre 

Zdaniem oficerów greckich, rewolu-! wencyjna cenzura prasy została znie-
cja wybuchła zawcześnic, a pozatem zda! siona. 
rżały sir wynadki zdrady. ' 

Eksmisja siostry Litwinowa 
z mieszkańca przy ul. Kopernika Nr. 14 

Od dłuższego czasu pojawiają się w sarjatu spraw zagranicznych ZSRR, że 
prasie europejskiej, a częściowo i w komisarz Litwinow żadnych przeka- \ 
polskiej, wiadomości o bliższych lub zów pieniężnych zagranicę wysłać. nie 
dalszych krewnych komisarza Litwino- może. 
wa. Pisaliśmy już w swoim czasie o! Wczoraj otrzymaliśmy dalszą wia-
wywiadzie angielskiego dziennikarza* domość o losach rodziny kom. Li twi-
„Daily Express" ż jego bratem, rzeko- nowa. Okazało się, że .w Łodzi przy ul. 
mym rabinem M:: 'arem Wałachem, któ-; Kopernika nr. 14 mieszka siostra komi-
ry, jak okazało ślę, nie by! i nie jest Darzą, Estera Fiukelsteln, urodzona Wa-
rabinem, a ze swoim bratem od 30 lat łach, która została z powodu niepłace
nie miał żadnego kontaktu rodzinnego. I nia komornego wyeksmitowana. Wia-

Jedno wtedy zostało ujawnione, że \ domość ta była szeroko komentowana 
Majer Wałach zwrócił '-się do swego i wśród sąsiadów p. Wałach-Finkeistei-j 
brata-ministra o zasiłek pieniężny i lnowej. 
otrzymał urzędową odpowiedź z korni-

Gigantyczny proces wspólników Stawskiego, 
przeniesieni zostali w stan sooczy 

Oskarżonych bronić 
Paryż. 14 marca'. 

(PAT) Afera Stawiskiego weszła w 
końcową fazę. Sędzia śledczy zamknął 
dziś definitywnie dochodzenie, .sruwia-
jąc w stan oskarżenia pod zarzutem 
zbrodni fałszerstwa, oszustwa lub 
współudział w tych zbrodniach W osób. 
Wśród oskarżonych figurują nazwiska 
byłych deputowanych Bonnaure i Ga-
rata, redaktorów Dubary, Pawła Levy, 
Dariusa, b. generała Bardi de Fourtou, 
adwokata Gaulier, dyr. banku Guebm 
oraz kilku funkcjonariuszy lombardów 
w Bayonne i Orleanie. Postawmo ró
wnież w stan oskarżenia żone Stawi-

będzie 69 adwokatów 
skiego. 

Ponadto b. senatoro Buis ma wyto
czoną sprawę o nadużycia wpływów. 

W toku dochodzenia zmariv 3 oso
by, oskarżony Stawiski, Blanchard i 
Maingourd. Z braku dowodów winy sę 
dzia śledczy zwolnił od odpowiedzial
ności deputowanych Prousta. Boyera, 
red. Aymarda oraz znanego pod pseu
donimem „Jo Postrach" — Hainault, 
wreszcie boksera Niemena oraz Vn!.< i 
Cerfa. Dochodzenie w aferze Stawiskie 
go rozpoczęto w dn. 23 grudnia 1933 r. 
Oskarżonych broni 69 adwokatów. 

Tajna organizacja komunistyczna w Chinach 
Aresztowanie studentów i studentek w Pekinie 

' Pekin, 14 marca. 
(Pat) — Policja chińska "iresztowała 

znaczną liczbę studentów i studentek 
I uniwersytetu pekińskiego za należenie 
i do organizacyj komunistycznych. 

U aresztowanych znaleziono znaczną 
ilość literatury komunistycznej oraz do
kumenty stwierdzające ich ścisłe stosun 
ki z sowieckiemi organizacjami komuni-
stycznemL 

i 

Ateny, 14 marca. , 
(PAT) Konfiskaty majątku powsta" 

ćów rozpoczęły się. Jak obliczają, / - i 9 ' 
dujący się w Grecji majątek \ENUD0, 

sa i jego rodziny posiada wartość ok0 

ło pół mlljarda drachm. , 
Yenlzelos nadesłał telegram, że ZWA 

cl 10 mil jonów drachm zabranych p r ^ 
powstańców. 

Ateny, 14 marca. 
• (&AT)" -W^ pobliżu miasta Molibos 

wysjiię;l<esbos wylądował wczoraj. 
nący z Krety statek, na Kórego pok<J 

dzie znajdowali się powstańczy ofice'? 
wie i żołnierze, którzy nie wiedzieli $ 
o zwycięstwie rządu. Cała załoga ^ 
stała aresztowana. 

Ateny, 14 marca- . 
(PAT) Do portu na wyspie Cli'"' 

przybił parowiec z powstańcami. Potf jj 
dzy policją a powstańcami wywlą??' 
się bitwa, w której poległ 1 powsta"'^ 
a 1 policjant został raniony. Powsł 3" 
cow wzięto do niewoli. 

Blałogród, 14 marca-
. (PAT) Gen. Kondylis w wvwiad*| 

udzielonym przedstawicielowi ągetl"* 
Avala, oświadczył, iż skłonny fest 0

 f 

roczyć rozstrzygnięcie zagadnienia P' 
lamentu przedewszystkiem orzez o" f 

czenio wyborów I rozwiązanie * E ' X A J 

Zaznaczył on, Iż należy zas toso^ 
środk! radykalne, ażeby zabezni":1^ 
kraj przed tragicznemi zamachami-

Ateny, 14 marca-
(PAT) Generałowie dywizii Tsijjg 

kalis oraz Konsanty i Teodor Marc"' ' 

1 
) 

Samolot sowiecki nad 
Finlandią 

Helsingfors, 14 marca- , ? 

(PAT) Prasa podaje sensacyjna \ ^ 
domość, jakoby dziś przed południ* 
nad północno-wschodnią Finlandią K

t <|, 
żył przez czas jakiś samolot sowiej 0 

Samolot zauważono poraź pierW$ z Vdj 
godz. 10.20 rano. Czynniki wojski 
w sprawie tej nie wydały żadnego % 
munikatu. Prasa zauważa, że * . ° $ T 
ostatnich tygodni samoloty s o w i e j 
pojawiają się nad terytorium F i n l 

już po raz drugi. 

Wielkie burze we Włoszek 
Rzym, 14 m a r c 5 . | r 

(PAT) W ciągu ostatnich dni 
dynię i Sycylję nawiedziły wiclk | C ..(i 
rzc. Burze wywołały na obu W"<••$ 
wielkie szkody. W Sycylii wichura > ̂  
sła doszczętnie 40 chat wiei;-k':c"'...ir* 
paru miejscach na obu wyspach W ; , , ^ 
tek podmycia torów przerwano 
ściowo komunikację. 
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Jutro Abrahama p ust. 

Wschód słońca 
Zachód słońca 
Wschód księżyca 
Zachód księżyca 
Długość dnia 
Przybyła dnia 

5..- 3 
17.3* 
13.08 
4.29 

11.50 
4 08 

D pracę dla bezrobotnych 
W dniu wczorajszym p. wojewoda 

Aleksander Hauke-Ńowak wyjechał do 
Warszawy do Funduszu Pracy w spra 
^ach związanych z rozpoczęciem robót 
Publicznych i zatrudnieniem bezrobot
nych. 

Pożar w szkole 
0. o. Salezjanów przy ul, Wodnej 

Nocy wczorajszej kolo godziny 1.30 
Cybuch! pożar w warsztatach rzemieśl
niczych przy szkole rzemiosł O. O. Sa-
ezjanów przy ul. Wodnej 34. 

Na miejsce wyruszyły I I i I I I oddzia
ły straży. 

W chwili przybycia straży płonęły 
dwa parterowe budynki, mieszczące mo 
delarnie, suszarnie drzewa i odlewnię. 
Ogień groził przerzuceniem się na gmach 
szkolny, toteż wysiłki straży zmierzały 
w kierunku odseparowania tego gmachu 

Oba objęte ogniem budynki ucierpia
ły dość poważnie. Straty wynoszą około 
.10 tys. złotych. 

Władze prowadzą ' dochodzenie, z 
czyjej winy wybuchł ogień, utrzymywa
ny pod piecem odlewniczym dla celów 
Pokazów i ćwiczeń uczniów. 

Konferencja z piekarzami 
nie dała narazfe rezultatu 

T r a g e d i a w S a l i M a l i n 
Młoda tancerka-akrobatka, popisując się jazdą na wrot
kach, wpadła na palik, przebijając sobie podbrzusze 

Artystkę przewieziono w stanie ciężkim do szpitala 

W dniu wczorajszym odbyła się w 
okręgowej inspekcji pracy konferencja 
Porozumiewawcza przedstawicieli ce
chów piekarskich chrześcijańskiego i 
żydowskiego oraz pracowników piekar
skich, w sprawie zlikwidowania zatar-
fu, który grozi strejkiem w piekarniach 
'ódzkich. 
. Cechy piekarskie bowiem wysunęły 
*ftiiany warunków płac pracowniczych 
"T- miast tygodniowych, chcąc wprowa
dzić wypłaty dniówkowe, co przyczy
niłoby się do obniżenia zarobków o 20 
j^ocent. Pracownicy kategorycznie się 
•,emu sprzeciwili i z tego właśnie wzglę-
c. inspektorat pracy wezwał przedsta
wicieli obu stron na konferencję. 

Konferencja nie dała jednak narazie 
™Zytywnego rezultatu, wobec czego Postanowiono zwołać następną na czwar 

e * przyszłego tygodnia. 

1 
Spadł z w o z u 

zwieziony do szpitala — zmarł 
I Na ulicy Srebrzyńskiej, koło toru ko
jowego zdarzył się wczoraj tragiczny 
wypadek. 
c .Nocą, z wozem pełnych fekalij, wra-
HfJ.do Nowego Złotna — 28-letni wieś-

' a k Oskar P^harlf Oskar Rybak. 
•>vbak zasnął na wozie i najpewniej, 

j , ' ^ twardo, spadł w chwili, gdy wóz 
Rzuci ło na wybojach, których nie 

na naszych bocznych ulicach. . uu.-i/.^ cii Ł/vyV£rll J VII MMWUVll. 

U/1'eszczęśliwy Rybak padł głową na 
no<l l e t l i e 1 momentalnie stracił przytom
na\<- ^ 0 n i e s z l y d a l e * w k i e r u n k u P o l e " 

Konstantynowskiego. 
Zan n z e spóźnionych przechodniów 
iezd ^ ' y ł Poszkodowanego, leżącego na 
2Wn? 1 ' D r o c z a c e E ° krwią z głowy i we-

Y Pogotowie. 
Szdh a r z s k 'erował nieszczęśliwego do 
tysk Ś W - j 0 7 ' e f a - £ d z I e R y ° a k > n i e o d " K^wszy przytomności zmarł. 

L'; A°°?i ^ z ' s ' e)szej dyżurują następujące apte-
U a t l c erowej — Zgierska 57, W. Grosr-

J»^.p1° ~ U Listopada 15; Sukc. S. Gorfeł-
°Hk "'oskiego 54, J. Chądzyńskiej _ Piotr-

*f. 2g 165, R. Rembielińskiego _ Andrzeja 
' Ą . Szymańskiego — Przędzalniana 75. 

Wczorajszy „Express Wieczorny" do
niósł o nieszczęśliwym wypadku, jaki 
wydarzył się w Sali Malinowej. Berta 
Muller, dwudziestoletnia artystka, popi
sująca się w Sali Malinowej Grand Ho
telu figurową jazdą na wrotkach — u-
padła tak nieszczęśliwie, że 
nadziała się na drzewce chorągiewki. 

Berta Muller jest najmłodszym człon
kiem zespołu „Trio Splendld", wystę
pującego od pierwszego b. m. na par
kiecie dancingu w Grand Hotelu. Kie
rownikiem i założycielem zespołu jest 
Fryderyk Kaufholz, który już od roku 
1907 początkowo tylko jako z partnerką, 
później już jako ze swą żoną — Jadwi-, 
gą Kaufholz — popisuje się w cyrkach, 
na scenach i scenkach całego świata a-
krabatyką na wrotkach. 

Przed pięciu laty Kaufholz postano
wił odmłodzić swój z dwucli osób skła
dający się zespól i urozmaicić swe po
pisy. W tym celu przyjęta została pod
ówczas 15 lat Ucząca dziewczynka Ber
ta Milllerówna — berllnka, podobnie jak 
i Kaufholzowle — i po krótkim treningu 
stała się równorzędną partnerką swych 

starszych kolegów. Prowadząc prawdzi
wy żywot artystów w swych podró
żach po obu półkulach Kaufholzowle 
występowali już w roku 1910 w Łodzi, 
wdawn. kabarecie „Uranja", mieszczą
cym się w budynku — obecnie przero
bionym, i zajmowanym przez kino 
„Czary" przy ul. CegielnlaneJ. 

Dyrekcja Malinowej sali zaangażo
wała zespół z Berlina. Trio Splendld 
rozpoczynało tournee po Polsce i z dn. 
pierwszego kwietnia cała trójka miała 
już występować we Lwowie. 

Sam wypadek — co powiększa jesz
cze jego grozę — wydarzył się już wła
ściwie po występach artystów. Około 
godziny pierwszej w nocy, wobec licz
nej publiczności artyści zbierali już ty l 
ko oklaski za swe produkcje — lawiru
jąc na wrotkach pomiędzy dość gęsto 
na brzegu specjalnej posadzki rozstawio 
nemi chorągiewkami. Te popisy są już 
tylko zakończeniem — zupełnie łatwem 
i prostem — całego programu. 

Berta Mtiller — w najlepszem uspo
sobieniu, uśmiechnięta i wesoła — z wła 
ściwą sobie lekkością przewijała się na 
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Atak szału w sadzie 
Inwalida pracy procesuje się z ubezpfeczalnią 
W sądzie okręgowym wydarzył się 

wczoraj wstrząsający wypadek, który 
równocześnie rzucił charakterystyczne 
światło n a sposób, w jaki ubezpieczal-
nia społeczna udziela pomocy ludziom 
będącym w śmiertelnem niebezpieczeń
stwie. 

Adolf Wenk, zamieszkały w Rudzie 
Pabianickiej, inwalida pracy stawał 
wczoraj jako powód przed sądem roz
jemczym do spraw ubezpieczeń od wy
padków. Wenk poniósł przy pracy b. 
ciężkie obrażenie, utracił pamięć i cał
kowicie zdolność zarobkowania i uzna
ny został przez ówczesny zakład ubez
pieczeń od wypadków za stuprocento
wego Inwalidę. 

Początkowo przyznana mu renta in
walidzka w wysokości 120 złotych mie
sięcznie — poczęła ulegać z roku na 
rok najrozmaitszym redukcjom i osta
tecznie człowiek, który nie był w sta
nie zarobkować, wskutek ciężkiego u-
razu, odniesionego przy pracy, ubezpie
czony według wszelkich wymagań i 
przepisów, dostawał na siebie 1 na ro
dzinę całych zł. 23 miesięcznie. 

Wenk wniósł skargę do sądu roz
jemczego 1 wczoraj sprawa ta była roz

patrywana pod przewodnictwem wice
prezesa lllinicza. Wyrok nie został jesz-
cfce ogłoszony i motywy, któremi się 
zakład••• ubezpieczeń kierował, reduku
jąc wypłaty na rzecz poszkodowanego, 
nie są nam znane. 

Z innej strony charakterystyczny 
jest fakt, Jaki się właśnie w toku te] sprawy wydarzył. 

Oto, widać, mocno przejęty 1 podnie
cony Wenk, dostał nagle na sali sadowe] ataku psychoneurotycznego. W 
wielkim gmachu sądu rozległ się nagle 
jego okropny, nieludzki krzyk. Wenka 
dopadli policjanci i woźny. Dopiero 
wspólny wysiłek kilku mężczyzn, zdo
łał go uspokoić — i nieszczęśliwy padł, wijąc się w bólach. 

Z sądu zaalarmowane zostało pogo
towie ubezpieczalni. Karetka nie mogła 
przybyć: wzywających skierowano do 
pogotowia miejskiego. Lekarz pogoto
wia miejskiego — był jednak zajęty w 
mieście — na wypadkach. Po półtorej 
dopiero godziny przybył do ciężko cho
rego Wenka lekarz pogotowia miejskiego 1 Już zupełnie wycieńczonemu 1 poz
bawionemu sił — udzielił pomocy. 

wrotkach pomiędzy chorągiewkami, 
rozdzielając wokół uśmiechy i ukłorly. 
W pewnym momencie artystka schyliła 
się nieco i — nagle upadła. 

Widzowie nie pojęli w pierwszej 
chwili grozy wypadku. Dopiero strasz
ny 
Jęk młode] dziewczyny i krew, jaka za

barwiła jej strój 
dały świadectwo tragedji. Mullerówna 
upadła tak nieszczęśliwie, że drzewce 
chorągiewki wbiło się w jej łono tuż ko
lo krocza na głębokość 20 centymetrów. 

Na sali powstał nieopisany popłoch. 
Artysta Kaufholz wraz z żoną podbiegli 
do swej nieszczęśliwej koleżanki i wy
nieśli ją do bocznej sali. Na'sali znalazł 
sie lekarz, który, w miarę możliwości, 
bez opatrunków i narzędzi, próbował u-
dzielić nieszczęśliwej pierwszej pomo
cy. Po kilku chwilach przybył lekarz 
pogotowia. 

Stan rannej uznał lekarz jako groź
ny, jednak niebeznadziejny. . 

Przewieziona do szpitala ubezpieczal
ni, Berta Muller został wczoraj w go
dzinach rannych poddaną operacji zszy
cia licznych wewnętrznych przebić, ja
kie ustalili lekarze. 

Operacja miała przebieg pomyślny i 
są dane, że nieszczęśliwa artystka od
zyska po dłuższej kuracji zdrowie. 

Artyści Kaufholz są zrozpaczeni tym 
wypadkiem. Niemłody już kierownik ze
społu i jego twórca — Fryderyk — 
twierdzi, że w ciągu swej trzydziesto
letnie] karjery właśnie w zakresie jaz
dy na wrotkach — nigdy nie miał nie
szczęśliwego wypadku. Jak się to wszy
stko stało — z tego sobie Kaufholz nie 
może zdać sprawy. - ..-/ 
.;„^wr.,iChorągiewki osatfzeu na^t,g#p4e, 
oświadcza artysta, nie próbując nawet 
ukryć przed nami łez, które mu się ci
sną do oczu. (g) 

Prezeska okradała służące 
P a n i He lena Zaborowska stanęła przed 

sądem warszawsk im 
Z Warszawy donoszą: 

P. Helena Zaborowska, prezeska Pol
skiego Zawodowego Zw. Chrześcijań
skiej Służby Domowej, stanęła wczoraj 
przed sądem pod zarzutem przywłasz
czenia całego szeregu sum na szkodę po 
szczególnych członkiń. 

W czerwcu 1934 r. sąd okręgowy 
rozwiązał Polski Zawodowy Zw. Chrze
ścijańskiej Służby Domowej. W toku 
przeprowadzanego przez likwidatorów 
sprawdzania strony finansowej związku 
wyszło na jaw, że ze schroniska dla star ców, zorganizowanego przez związek korzystają osoby, które nie wpłaciły przewidzianych w regulaminie zapomóg starczych I składek, na wypadek niezdolności do pracy. 

Okazało się, że osoby te Jednak pieniądze wpłaciły, lecz na ręce prezeski Zaborowskie], która nie umieściła tych 
sum w (książkach. 

Między innemi pensjonarjuszki schro
niska dla starców Stanisława Pollt, Anna Piórczyńska i Teofila Zwierzewlcz, stwierdziły, że od pierwsze] Zaborowska pobrała 4.000 złotych, od drugiej — 3.500, a od trzecie] 300 dolarów. Żadna 
z tych pozycyj nie została ujawniona w 
dokumentach schroniska. 

Na skutek podjętego śledztwa, p. Zaborowska aresztowano. Wszystkie pie
niądze zwrócono posiadaczom, prócz 
jednego wypadku, gdzie okazało się, że 
staruszka przebywa w zakładzie dla 
psychicznie chorych. P. Zaborowska zo
bowiązała się, co dio niej, zwrócić pie
niądze tej osobie, której prawnie będą się 
należały. 

Akt oskarżenia, popierany przez 
prok. Sieroszewskiego, zarzuca Zabo
rowskiej używanie pieniędzy członkiń 
na swoje prywatne potrzeby. 

Wyrok będzie ogłoszony jutro. 

Echa napadu bandyckiego 
cyganów na p. H. Wiercińską 

W, dniu 5 b.m. w sprawozdaniu z roz
prawy w sądzie okręgowym przeciwko 
parze cyganów, członkom szajki bandyc 
kiej, podaliśmy, iż cygan Paczkowski ska 
zany został na dziesięć miesięcy, a cy
ganka Józefa Fiedorowicz na dwa lata 
więzienia. 

Poszkodowaną w napadzie rabunko
wym, który był tłem rozprawy, była p. 
mag. farm. Halina Wiercińska, występu
jąca w sprawie nietylko jako świadek, 
ale i jako powódka cywilna. 

)W sprawozdaniu z tego procesu u-
mieściliśmy również zgoła fantastyczną 
i nieprawdziwą wersję, przy pomocy 
której oskarżona cyganka usiłowała się 
bronić, czem mimowoli uczyniliśmy 
krzywdę p. Wierocińskiej. 

Stwierdzamy, wobec tego, że p. 
Wiercińska padła ofiarą nietylko rabun
ku ,ale i została przez cygankę w sposób 
wysoce krzywdzący „ ocyganiona' i o-
czerniona na rozprawie. 

Wyjaśnienie to uważamy za lconiecz-
ne ze względu na stanowisko społeczne 
p. Wiercińskiej, które należy się zadość
uczynienie za przykrości, jakich obecnie 
zupełnie niesłusznie doznała. (g). 

Rest. „T AB AR I N" Dancing 
MARZEC 

Nasz przebojowy program 
MILEWSCY 

Atrakcyjny Duet salonowy 
FRONI 

Fenomenalny żongler 
Atrakcja warsz. „ADRJI" 

M1LL MILA 
ILONKA LANKOSZ 

Codziennie 5—« Fiv'e z pełnym programem 
Art. kons. 1 zł. 
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d r . ANTONI JAN GOLDMAN 
b. naczelny lekarz szpitala Im. Małżonków Poznańskich w Łodzi, b. dyrektor szpitala Na Czystem w War

szawie, odznaczony Medalem Niepodległości, 
po krótkich i ciężkich cierpieniach zmarł dnia 14 marca 1935 r., przeżywszy lat 62, o czem zawiadamiają po

grążeni w ciężkim smutku , , 
Ż O N A , C Ó R K I , S Y N O W I E , S Y N O W E , Z I Ę Ć , W N U K I , 

S I O S T R Y , B R A C I A I R O D Z I N A 
O dniu pogrzebu nastąpią oddzielne zawiadomienia. 

Wycieczki krajowe 
są nietylko najlepszym odpoczynkiem i 

nieź poważną pozycję w gospodarce narodowej 

Żywa na oka o Polsce I krajach obcych 

i zagraniczne 
rozrywką, ale stanowią rów-

W miarę rozwoju środków komuni
kacyjnych rozrasta się ruch wyciecz
kowy, mając na widoku nietylko cele 
poznawcze, wychowawcze, lecz 1 roz
rywkowe oraz wypoczynkowe. Ruch 
ten wyodrębnia się i przybiera formę 
turystyki, która zatacza coraz szersze 
kręgi.. W ciągu całego roku oreanizowa 
ne są wycieczki krajowe l zagraniczne, 
lądowe I morskie. 

Turystyką zaczynają Interesować 
się coraz szersze rzesze ludności. I dla
tego też bardzo aktualna i ciekawą jest 
broszura pióra naczelnego dyrektora 
„Orbisu", znanego podróżnika mir. Mie 
czysława Fularsklego p. t. ..Turystyka 
jako dział gospodarki narodoWtl", któ
ra omawia wszechstronnie to interesu 
jące zagadnienie. 

Z punktu widzenia narodowego we 
wnętrzny ruch urystyczny oznacza po 
znanie kraju przez jego obywateli i 
wzmocnienie poczucia łączności narodc 
wej. W Polsce, odrodzone! z trzech za
borów, o słabej znajomości kraiu, tury
styka wewnętrzna stać się może paj-
ważnlejszem ogniwem polityki we
wnętrznej państwa. Charakterystyczną 
definicję turystyki krajowej przytoczył 
marszałek W. Raczkiewicz. kórv pisał: 

„Turystyka krajoznawcza nie Jest 
tylko mnie) lub więcej bezmyślnym 
sportem, ambicją pochłaniania jaknaj-
wlększych przestrzeni w laknajkrót-
szym czasie, lecz Jest także rozumnem 
1 racjonalnem poznawaniem tvch czy 
Innych okolic własnego państwa, Jest 
Jakby żywą nauką o Polsce". 

Z punktu widzenia gospodarczego 
ruch turystyczny oznacza wykorzysta
nie tego kapitału, jaki nam dale natura. 
Piękno kraju, podobnie jak pokłady wę
gla, stanowi z chwilą eksploatacji, pe
wną wartość. Z drugiej strony ruch tu
rystyczny wpływa na zwiększenie po
trzeb społeczeństwa, na rozbudowę 
technicznych 1 gospodarczych urzą
dzeń turystycznych. Jeśli weźmiemy 
pod uwagę jeden tylko rok 1931, to o-
broty niekórych przemysłów, związa
nych z ruchem turystycznym wyniosły 
857 mlljonów złotych. Do tetro docho
dzą obroty kolei z tytułu ruchu pasa
żerskiego, poczty, telegrafu, uzdrowisk, 
zdrojowisk, kąpielisk, stacyj klimatycz
nych i t. d. Już to samo wskazuje, Jak 
ważnym działem gospodarki narodowe) 
Jest turystyka. 

Jeśli chodzi o turystykę zagraniczną 
ma ona kolosalne znaczenie. Przede
wszystkiem z politycznego punku w i 
dzenia wszystkie formy zagranicznego 
ruchu turystycznego stanowią celowy 
środek propagandy międzynarodowej, 

załagodzenia przeciwieństw Dol i tycz-
nych i zwalczania uprzedzeń między 
społeczeństwami państwowo zorganlzo 
wanemi. Również z punktu widzenia do 
robku kulturalnego turystyka zagrani cz 
na jest pożądana dla kraju, daje bowiem 
możność wzajemnego poznania i zbliże
nia kulturalnego między krajami. No i 
oczywiście dla gospodarki narodowej 
ruch turystyczny zagraniczny ma kolo
salne znaczenie, biorąc pod uwagę oczy 
wiście ruch z zagranicy do kraiu, przy
czem brane są pod uwagę nietylko przy 
jazdy cudzoziemców, ale i " oolaków, 
stale zamieszkałych zagranica. 

Turystyka w bilansie płatniczym po 
szczególnych państw przedstawia się 
bardzo interesująco. W' Stanach Zjedno 
czonych zapłacono za nadwyżkę wyaat 
ków turystów amerykańskich zagrani
cą 476 mlljonów dolarów. We Francji 
uzyskano z tytułu wydatków turystów 
zagranicznych 2.500 mlljonów franków, 
a we Włoszech — 1.860 milionów lirów 
Są to dane za Jeden rok 1932. 

W Polsce „cyfry - te sa minimalne, 
wobec niedostatecznego napływu cudzo 
ziemców do Polski, a odwrotnie wyjaz 

' M U Z Y K A / Z T U K A * 

TEATR MIEJSKI. 
Dziś w piątek po cenach znizonyoh i o f l • * 

jr. do 2-70) powodzeniowa komedja St. Ki*' 
irzyńskiego „Ten i tamten". 

W sobotę i w niedzielę wieez, trzymająca * 
nieustannem napięciu widzów, ciekawa społeez" 
na sztuka Bourdefa „Czasy są ciężkie", 

W niedzielę o godz. 4-ej popł. po raz 27-fflY 
przebojowy szlagier Katajewa „Kwiecista dr*' 
ga". Ceny zniżone, 

W pełnym toku pod reżyserją Wł. Czenger*' 
go próby zakrojonego na eurooejską s-kalę wi**" 
kiego passyjnego misterjum „Golgota". 
PRZEDSTAWIENIE DLA MŁODZIEŻY SZKOL

NEJ I BAJKA DLA DZIECI. 
W sobotę o godz. 4-ej popoł. dane będzlf, 

arcydzieło Moliera „Mieszczuch szlachcicem 
dla młodzieży szkolnej po cenach najniższy611 

od 30 gr. do 1.60. 
W niedzielę o godz. 12-ej w południe urocz* 

widowisko dla dzieci: kolorowa, pełna senty 
mentu 1 poezji, przeplatana szeregiem efektow
nych wstawek bajka Andersena „Cesarz i »»°* 
wik". Ceny zniżone od 40 gr. do 2.70. 

du naszych obywateli do innvch kra 
jów. Polska pod tym względem stoi do 
tychczas na przedostatniem miejscu 
przed Gdańskiem. 

Reasumując powyższe, autor stwier 
dza, że turystyka, zarówno kralowa jak 
i zagraniczna, jest bardzo ważnym dzia 
łem gospodarki narodowej, że zagad
nienia turystyczne są ściśle związane z 
innemi zagadnieniami państwowemi, a 
przedewszystkiem z zagadnieniami go-
spodarczemi i dlatego też należy u nas 
dążyć do jaknajwlększego spopularyzo
wania ruchu turystycznego. 

Specjalna rolę mają tu do spełnienia 
narodowe biura podróży. Szczególnie 
w Polsce na narodowe biuro podróży 
spada ciężkie brzemię pionierskiej pra
cy na polu organizacji ruchu turystycz
nego, realizacji jego potrzeb, usuwania 
wad i braków i . d. 

Aby rola ta jednak mogła być speł
niona, konieczna Jest współpraca całe
go społeczeństwa, konieczne iest uświa 
domlenle sobie doniosłego znaczenia, 
jakie ruch turystyczny odgrywa w ży 
cłu gospodarczem państwa, (s). 

Bezpieczniki korkowe są kłopotem każdego lokalu. P E W N E 

I P R A W I D Ł O W E Z A B E Z P I E C Z E N I E każdej instalacji 
elektrycznej daje 

WYŁĄCZNIK samoczynny „ w E L S 
Wyrób krajowy firmy „ELEKTROAUTOMAT" w Warszawie 

Do nabycia w każdym poważniejszym składzie artykułów 
elektrotechnicznych. 

TEATR POPULARNY (Ogrodowa 18). 
Dziś, w piątek, dnia 15 bm. w dalszym ei«J° 

operetka w -3 aktach H. Zerletta z muzyka U f * ' 
ka p. t. „Biała czy czarna" w reżyserji Zicel*' 
kiewicza, Udział kierze cały zespół operetko' 
wy z Xenłą Grey, Demarem, Olędzkim i Szafr*" 
skim na czele. 

Po przedstawieniu jako nadprogram dany M" 
dzle występ Michała Piksy i Wincentego W 
doły — górali z Łęcka nad Dunajem. 

TEATR ROZMAITOŚCI. 
Dziś w piątek, popularna srtuka p. t. ,,BÓ» 

zomily" z Alekeandrem Granachem. Ceny »*'' 
niższe. 

LAUREAT KONKURSOWY W FILHARMONJ1 
Odbywający się od szeregu dni konku" 

skrzypków całego świa,ta im. Henryka WieniaW 
skiego dobiega końca. 

Jak się dowiadujemy, pierwszy laureat t*49 

konkursu koncertować oędzle w Łodzi na es'"' 
dzle koncertowej Łódzkiej Sali Filharmonii M 
w czwartek, dnia 21 marca o godz, 8,30 wiec*.' 
na który to koncert Już sprzedaje bilety ka*» 
Filharmonji. 

WYSTAWA PRAC H. BARCZYNSKIEGO. 
Ciesząca się wielkiem powodzeniem w »!•" 

rach łódzkich amatorów sztuk plastyczny*0' 
wystawa znanego artysty - malarza Henry!'* 
Barczyńsklego została przedłużona na liczne W 
dania publiczności do niedzieli 17 marca br. "1 
Wystawa mieści się w lokalu przy ul. Piotf' 
kowskiej 90. 

PIĄTEK, 14 marca 1935 r. 
0.30—6.33 Pieśń „Kiedy ranne wstają zorz« • 

6.33—6,36 Pobudka do gimnastyki. 6.46— 
Gimnastyka. 6.50—7.15 Muzyka — płyty. 7.1' 

7,25 Dziennik poranny. 7.25—7.45 Muzyk* < 
yty, 745—7,50 Odczytanie programu na dzl*" 

bieżący. 7.50—8.00 Wskazówki praktyczne, < 
.00—S.05 Audycja dla szkół. 8.05 — 11 "| 

Pochroń z ulicy Rybne] 
Kuszela został skazany na 3 lata więzienia 

„SZTANDAR WOLNOŚCI" - MONUMEN 
TALNA EPOPEA 1905—1935. Stworzyła go rze 
czywk»ość. Wydarzenia dramatyczne, fakty nie 
zwykłe, wypadki wstrząsające, które decydowa
ły o losie narodu, o powstaniu wolnego Pań 
stwa, — Oto co zamknięto w niezwykłym, Je 
dynytn Firnie p. t „Sztandar Wolności". Ten 
film jest zasługą narodową, mów! o nas wszyst
kich i o wybitnych postaciach, które silę i świa
domość narodową stworzyli. Od pionierów — 
konspiratorów 1905 roku poprzez krwawe zma
gania się w okopach — aż do Polski Niepodleg
łej, silnej, potężnej, aż do Polski pracującej I 
walczącej o lepsze jutro 
ności"... Film pasjonujący, atrakcyjny, przema
wiający prawdą mocnycli wydarzeń... będzie 
wydarzeniem dnia. „Sztandar wolności" ukaże 
się wkrótce na ekranie kina ^EUROPA". (S) 

Przed sądem okręgowym odpowia
dał wczoraj stuprocentowy przedstawi
ciel świata podziemnego 1 w swoim ro
dzaju pożeracz serc niewieścich. Powo
dzenie w tym świecie jak wiadomo po
lega na tern, że młody człowiek pozwala 
się łaskawie utrzymywać przez Jedną 
lub więcej dam swego serca. Że owe 
damy zdobywają środki na utrzymywa
nie swego kochanka z nierządu — o te 
drobnostki takiego pana głowa nie boli. 

Z rozpraw sądowych przeciwko su-
tenerom i kontrolnym wyłania się jesz
cze jeden zwyczaj, panujący w tych ko
lach. Kobieta zarobkująca na ulicy i 
mniej lub więcej chętnie odnosząca swe
mu „kochankowi" zarobione pieniądze 
uważana Jest za rodzaj przedsiębior
stwa. Niech tylko ustąpi „kierownik" 
takiego przedsiębiorstwa, już inni pano
wie z tego samego fachu zabiegają o 
zawiadywanie niemi i ciągnięcie zy
sków. A ponieważ panowie sutenerzy 
od czasu do czasu przesiadują w kry
minale — tedy Jest pole do ubiegania 
się o opróżnione stanowiska. 

Tak było właśnie z oskarżonym 
Wacławem Kuszelą, 26-letnlm elegan-

oto „SztandarWól-1'tern z ulicy Rybnej. Kuszela podaje, że 
jest z zawodu malarzem. Musi być jed
nak z zawodu złodziejem, a tylko z a-
matorstwa malarzem, skoro już jedeua-
ścle razy był karany za kradzieże 1 Je

denaście razy odsiadywał kary więzie
nia. Tym razem Kuszela odpowiadał już 
nie za kradzież, a za czerpanie zysków 
z nierządu. 

W swoim czasie za czerpanie zysków 
z nierządu skazany został na dwa I pół 
roku więzienia N. Hanke, który wraz z 
swą żoną prowadził dom schadzek przy 
ul. Piotrkowskiej 155. Ody Hanke zna
lazł się w odosobnieniu, a jego żona — 
bez zajęcia 1 bez przyjaciela — zgłosił 
się do niej Kuszela. Uważał, że Hanko-
wa Jest do objęcia i reflektował na Je] 
usługi. Kuszela znal się na rzeczy ! do
brze wiedział, że tylko wówczas ubieg
nie swych rywali, starających się o za
jęcie wakującego stanowiska po Han-
kem — gdy swą ofertę poprze... pięścią. 
Hankowa, nie mająca nikogo ktoby się 
za nią ujął — poddała sie Kuszell: prze
szła w inne ręce w ciągu kilku dni. 

Kuszela był jednak zbyt wymagalny 
i bił za dużo. Zresztą Hankowa już od 
dłuższego czasu była właścicielką do
mu schadzek, a sama bezpośrednio pro
cederu kontrolnej nie uprawiała. 

Ody ją kiedyś Kuszela za mocno zbił 
— złożyła przeciwko niemu skargę do 
komisariatu. Sprawa była rozpatrywana 
przy drzwiach zamkniętych. 

Sąd skazał wczoraj Kuszelę na trzy 
lata więzienia. Na Hankowa już czatują 
inni panowie typu Kuszeli... (gas) 

7.50—8.00 
05 Audycja 

Przerwa. U.57—12.03 Sygnał czasu z War««»' 
wy. Hejnał z Krakowa. 12.03—12.05 Wiad. 
12.05—12.50 Muzyka popularna — płyty. 12™ 

12.55 Chwilka dla kobiet. 12.55—13.00 Dzi*?' 
nlk południowy. 13.00—13.50 Koncert z*»P0', 
Jana Różtwicza. 13.50—13.55: Wiadomości V 
spodercze. 13.55—14.00. Przegląd giełdowy. 
14^)0—14.45 Pioseaki z filmów dźwiękowych 

płyty. 14.45—15.45 Przerwa. ' 
15.45—16.30. Koncert orkiestry Straży Wię*" 9 

nej pod dyr. L. J. Spitzera. ,„ 
16.30—16.45. „Chwilka pytań" — audycja 

dzieci starszych w redakcji Wacława Y ' E 

16.45—17.00. Pleśni w wykonaniu Emmy 5 I * 
brańtkiej. , t 

17.00—17.15. „Dyskutujmy"! „O zagadnień^ 
wychowawczych" — wygł. Wanda PtaszY" 

17.15—17.40. Recital fortepianowy w wyk. z < * 
Jaroszewicz - Hulanioklej. up 

17.40—18,10. Audycja dla chorych w oprać- * 
Rękasa. (T/Tansm. ze Lwowa) „„t 

18.10—18.30. Teatr Wyobraźni nadaje LR*ITF£R 
Z tragedii Fryderyka Schillera p. t. 
wica Orleańska" w oprać. Stanisława W 
szc wslcictjo 

18.30—18.45; Koncert reklamowy. 
18.45_19.07i Muzyka (płyty). , „»-
19.07—19.15: Zapowiedź programu na dzień • 

stępny, 
19.15— 19,25i muzyka (plytyj. 
19,25-19.30. Wiadomości sportowe lokaln*'• \. 
19.15— 19,25i Muzyka (płyty). 

towe loK~ „ 
Wiadomości sportowe o g ° l n O K 

Oli Obarski* 
19.30-49.35 

skle. 
ly.aJ_19.5o. Piosenki w wyk 

Aleksandra Wasiela — płyty. 
I9,50—20.00i Felieton aktualny. 
20.00—20.05: Jak spędzić święto? _ ..<*r 
20.05—22.30. Transmisja z Filharmonii W 8 " ' > 

skiej. Fragment przedostatniego ł 4 0 " jn>' 
eliminacyjnego Konkursu Skrzypcowego jp 
Henryka Wieniawskiego, z o r g a n i z u j e ' 
przez Wyższą Szkołę Muzyczną —. f ™ 
.-yka Chopina w Warszawie. 0r*< 

W przerwie: Dziennik wieczorny 
„Jak pracujemy i żyjemy w Polsce • 

22.30—22.45. Recytacje poezyj. 
22.45-23.00. Odczyt p. t. „Przyczyny P ' o S l T 

cjl _ wygł. Halina Siemieńska. <fl» 
23.00—23.05: Wiadomości meteorologie*"* 

kemunikacii lotniczej. 
AUDYCJE ZAGRANICZNE. 

MOSKWA (Kom.). Koncert «olustó»». 
WROCŁAW. Audycja państwowa. 
BUDAPESZT Symfonja Hubaya, 
LONDYN NAT. Recital skrzypcowy. 
KOPENHAGA. Recital skrzypcowy. 
RZYM. Wieczór muzyki Lehara. 
REGIONAL. Radjorewja. 
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Awantury w radzie miejski . 
tanini skakali sonie do oczu, obrzucając sie 

nawzajem wazwiskami i onelgami 
(DOKOŃCZENIE). 

k t komisarzowi zakupu materja-
l, na wczesne rozpoczęcie robót, o-
^aczając, i© 
f^ 1 NARODOWCY NIE ZASIADA 
! f MAGISTRACIE, JEGO FRAKCJA iSŻlE ZAWSZE GŁOSOWAŁA 
KgCIWKO PODOBNYM WNIO-

L nabiera jeszcze głos r. Walczak, któ-
^rnaga się uchwalenia wcześnlejsze-
Jozpoczęcia robót, poczem r. Kowal-
J zgłasza znów wniosek o przerwanie 
^usji. Wniosek przeszedł. 
W M . WOJEWÓDZKI: — Zwracam 
a?C> że 'odmowa udzielenia prawa 
'Stawienia weksli spowodowała 
Jrzymanie zamówień. Nie mogłem za-
Lfeć całego szeregu tranzakcji. Łatwo 

J? Komuś powiedzieć: „rozpoczynaj 
tfity, ale my cl nie' damy pieniędzy, 
lejcie panowie tego wniosku nie u-
rjalać, ale Już jest w protokule, kto 

S odpowiedzialny za to, że roboty nie 
H w terminie rozpoczęte (zwracając 
Ł,do Stronnictwa Narodowego): Wy 
J*cie rządzić. Nie mam nic przeciwko 

J*« Czernik wola: — To niech się pan 
r$ do dymisji. LHOM. WOJEWÓDZKI: - JA NIE SJlODĘ ZAUFANIA TYCH, KTÓ-
i\ MNIE NA TĘ PLACÓWKĘ PO
JAWILI. JA NIGDY NIE KAPITULU-
} DOPÓKI MNIE MOJA WŁADZA 

ODWOŁA, TO CHOCIAŻ MAM 
AZ KATORŻNA ROBOTĘ, NIE 
APIĘ. 

fiadczeote 
r. Wolczyńskiego 

y glosowaniu wniosek r. Wolczyń-
, to upadł. R. Wolczyński zabiera 
JW sprawie.oświadczenia i mówi: 
J" Chciałbym przedtem zapytać p. 

t w a r z ą czy wobec nleuchwalenla 
S sku możliwe jest wczesne rozpo-

robót. 
<jjjAŁ WOJEWÓDZKI; - Jest nie-

J; W o l c z y ń s k i : — Wobec te-
u^wiadczam co nastr^uje: R. KO-
| ^ K i POWIEDZIAŁ, ŻE JEMU NIE 
(fil OBOJĘTNE, KTO SIEDZI NA ŚgfUj PREZYDJALNYM. NAM 
i§Ł . T O OBOJĘTNE, ALE NIE 
U,NAM OBOJĘTNE, KTO STOI .CJJS GMACHEM RADY MIEJSKIEJ 

NA ROBOTĘ. I DLATEGO Z KrKP TRYBUNY MUSZE NA-
S ? . 9 W A Ć DZIAŁANIE NA SZKO-
W^JELU TYSIĘCY BEZROBOT-
MJ- POBUDEK ZUPEŁNIE NIE
N O W Y C H , ŚCIŚLE PARTYJ

EK om 
0't i n- Wojewódzki referuje wniosek 
WSTRZYMANIE EKSMISJI, 

że to nie należy do kompe-
'str!\a^y miejskiej, a zresztą rada 

i ^ £w już tę sprawę uchwaliła. 
H {Schneider z BBWR. zgłasza wo-
L.\JF° .wniosek, aby zarząd miejski 
!*$*B..,s^ do rządu z prośbą o przy-
Ikiffi wydania 

^ ą n i u eksmisji. 
zarządzenia o 

J r - Antoni Goldman 
\ \ ^ n , u wczorajszym nadeszła do iNych m o ś ć 0 ś m , e r c i Jednego ze rr*v , C e n ,°nych I b. szanowanych 
r m a n a b " p ' d r " A n t o n , e g 0 

WŃLY Dodczas wieloletniego pobytu 

RS JWł naczelnym lekarzem szpl-
l(|i'n !*;0znańsklch I współwłaśclcle-

V%• o i . i " U n , t a s * ' ' C l e s * y * się Jako Hienie u r g uznaniem równieżIpo-

°Staj powołany na stanowisko % * l0rn — i ' » w u w n y na s i m i u w i s ^ 
KS l s ? p i t a l a Na Czysłem w War 

«ia którcm to stanowisku pozo. 
I , , e ma! do końca życia. 

Wniosek ten zostaje jednogłośnie 
przyjęty. 

R. Milman zgłasza wniosek o przer
wanie posiedzenia, wobec późnej godzi
ny. R. Kowalski sprzeciwia się temu. 
Rozlegają się głosy: „Pan nie pracuje". 
„Pan może tu gadać do rana". 

O godzinie 1.30 w nocy przystąpiono 
do sprawy emerytur b. członków magi
stratu. Właściwie zakwestionowane by
ły tylko dwie emerytury b. wiceprezy

denta Rapalskiego i b. wiceprezydenta 
dr. Wielińskiego, którym Stronnictwo 
Narodowe nie chciało przyznać lat pra
cy niepodległościowej. Co do pozosta
łych członków magistratu — chodziło 
tylko o wysokość emerytur. Referent 
tej sprawy r. Grzegorzak wypowiedział 
się 
przeciwko zaliczeniu pracy niepodległo

ściowej. 

K t o w a l c z y ł o n i e p o d l e g ł o ś ć ? 
W odpowiedzi zabrał glos radny 

Walczak, który przypomniał dzieje 
walk o niepodległość i pracę konspira
cyjną pod zaborem rosyjskim przed 
wojną. Wymienił wszystkie zasługi b. 
wiceprezydenta Rapalskiego, który cięż 
Idem więzieniem odpokutował walkę o 
niepodległość Polski. Po nim przema
wiał r. Urbach, który zwrócił uwagę, 
że narodowcy nie mają prawa zaprze
czać komuś zasług niepodległościowych 
gdyż sami tych zasług nie mają: 

— Gdzie byliście panowie w czasie 
demonstracji w 1917 roku, kfedy lud
ność Łodzi demonstrowała przeciwko 
Niemcom za oderwanie Chełmszczyzny 
od Polski? Tam był wówczas Rapalski, 
który poszedł za to do więzienia, tam 
był nawet, choć to panom nie w smak, 

radny Milman, która zo to, że upominał 
się o Polskę, został skazany na 2 lata 
więzienia... Ale narodowców tam wów
czas nie było — mówił r. Urbach. 

R .Potapczuk wystąpił z wielkiem 
oskarżeniem przeciwko Stronnictwu 
Narodowemu, mówiąc: 

— Panowie radni narodowcy nie ma
ją prawa kwestionować czyjejś pracy 
niepodległościowej. Narodowcy, nfe ma
rzyli nawet o niepodległości, raczej wy
stępowali przeciwko niepodległości i 
prosili carat tylko o autonomie. 

RADNY WOLCZYŃSKI: 
— Nasza frakcja BBWR. podchodzi 

do tego zagadnienia z Innej zupełnie 
strony. Nie chodzi nam o to, do Jakiego 
obozu należy dany niepodległościowiec. 
Traktujemy niepodległościowców Jako 

żołnierzy. Jeśli można było przyznawać 
emerytury b. oficerom i urzędnikom 
państw zaborczych, należą się one prze-
dewszystkiem bojownikom niepodległo, 
ści. Wnoszę do protokułu oświadczenie 
treść] następującej: 

„PRACA NIEPODLEGŁOŚCIO
WA NA TERENIE NASZEGO MIA
STA BYŁA SPECJALNIE TROPIO
NA I TRZEBA BYŁO JĄ KONSP1-
ROWAĆ, NARAŻAJĄC SIĘ NA 
PRZEŚLADOWANIA, WIĘZIENIA I 
KATORGĘ. P. RAPALS/<I POŁO
ŻYŁ WYBITNE ZASŁUGI W PRA
CY NIEPODLEGŁOŚCIOWEJ I 
DLATEGO BĘDZIEMY GŁOSOWA 
LI ZA PRZYZNANIEM MU EMERY
TURY". 
Frakcja narodowa zrozumiała w tej 

chwili, że posunęła się za daleko. I d!a 
tego czemprędzej zgłosiła wniosek o 
przekazanie tej sprawy ponownie do 
komisji, tym razem do komisji regula-
minowo-prawnej. Wniosek przeszedł. 

O godz. 3 w nocy porządek dzienny 
jeszcze nie był wyczerpany. Wszyscy 
radni są zmęczeni. I gdy komisarz Wo
jewódzki zwrócił się do rady z zapyta
niem czy nie należy przerwać obrad, 

cała opozycja wyszła z sali. 
Pozostała tylko frakcja obozu narodo
wego. Wobec tego komisarz Wojewódz
ki stwierdził brak ąuorum i przerwał 
posiedzenie. 
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WYSOKIE CIŚNIENIE K R W I 
n i e p o w i n n o n i k o g o n i e p o k o i ć . — N i e jest o n o d o w o d e m 

g r o ź n e j c h o r o b y a n i o b j a w e m n i e b e z p i e c z n y m 
Przestańmy interesować się „ciśnieniem" 
Czy wysokie ciśnienie krwi należy 

za wszelką cenę obniżyć?.. Czy istotnie 
owe cyfry, które odczytuje lekarz w to
ku badania ogólnego każdego swego 
pacjenta, winny nas tak bardzo niepo
koić, jak to się obecnie dzieje?.. 

Starsi panowie i starsze panie uwa
żają — że tak. Są zdania, że ciśnienie 
trzeba koniecznie zniżyć. Interesuje ich 
każda zmiana w tych notowaniach i o 
nich stale mówią. Dawniej ludzie w tym 
wieku spędzali czas na pogawędkach 
0 niewdzięczności dzieci, o amoralności 
współczesnych tańców itd. Od chwili, 
gdy lekarzowi dał technik do rąk mano
metr i umożliwił mu mierzenie krwi — 
dawne odwieczne tematy poszły w kąt: 
zastępuje je jeden tylko temat: sklero
za. Naturalnie, że w zależności od wy
sokiego ciśnienia — każdy starszy pan 
1 każda starsza pani uważa niemal za 
swój obowiązek czuć się źle* narzekać 
na rozmaite dolegliwości, których nie 
było dawniej, t. J. wtedy, gdy lekarze 
nie umieli leszcze mierzyć ciśnienia 
krwi. 

Przeważnie do owych pomiarów 
przychodzi z okazji zupełnie niewinnej:, 
człowiek, któremu nic nie dolega, zamie
rzający ubezpieczyć się albo wybiera
jący się do miejscowości kuracyjnej 
zgłasza się do lekarza, będąc o swem 
zdrowiu jak najlepszego mniemania. Le
karz mierzy ciśnienie j od tej chwili 
wczoraj jeszcze zdrowy człowiek, za
czyna odczuwać najrozmaitsze dolegli
wości. Bowiem w bardzo wielu wypad
kach rezultatem pomiaru jest liczba po-j 
zornie wyższa, niż być powinna i widmo 
zwapnienia naczyń krwionośnych poja
wia się w imaginacji pacjenta w całej 
okazałości. 

Już od dawien dawna nauka ustaliła, 
że starość powstaje na tle zwapnienia, a 
zwapnienie na tle starości, a w każdym 
razie na tle starzenia się. Już od czter
dziestego roku życia zaczyna się ten 
proces i nie kończy się wcześniej, aż 
się... nie skończy. Pomiary ciśnienia u 

i żołnierzy wielkiej wojny ustaliły u mło

dych ludzi, którzy ginęli na najrozmait
szych polach bitew — zmiany sklero
tyczne. Jeśli tak się dzieje u ludzi mło
dych — cóż dopiero mówić o starszych? 

Ilu ludzi już podstarzałych umiera na 
arterjo - sklerozę?.. Statystyka odpo
wiada na to pytanie cyfrą zupełnie do
kładną: pięć do sześciu procent, nie wię
cej I Cóż się dzieje z resztą skleroty
ków?.. Nie inaczej, tylko trzeba przy
jąć za pewnik, że skleroza u tych ludzi 
nie Jest szkodliwa, że sami się z niej 
wyleczyli: że im to cierpienie przeszło. 

Naczynia krwionośne nie przypomi
nają rur sztywnych, które mogłyby się 
zatkać> lub zagiąć. Są to raczej przewo
dy elastyczne, których kształt, prze
krój i zdolność do rozszerzania się i 
kurczenia w średnicy zależna Jest od na
szego systemu nerwowego w tej same] 
mierze, Jak źrenica. Zatem mózg wpły
wa na działalność 1 tych organów. Na 
tej podstawie utarło sie przekonanie, że 
na sklerozę cierpią ludzie pracujący u-
myślowo, ie skleroza iest chorobą In
teligencji zawodowej. 

Talk nie Jest jednak. Dr. Robert Fi
scher z Wiednia zajął się tą sprawą ob
szernie i badał wpływ pracy mózgowej 
na podwyższenie ciśnienia krwi . Okaza
ło się, że szachista, najintensywniej za
stanawiający się nad posunięciem figu
ry i filozof, opracowywujący wielkie 
dzieło — nie wykazali zupełnie przy 
swych pracach podwyższenia ciśnienia. 

Przyczyną zwapnienia żyl, jak usta
li ły dokładne badania, są kłopoty, iry
tacje 1 zmartwienia, które każdy czło
wiek, nim dożyje do pięćdziesiątki, prze 
tyć musi. Przy lada podenerwowaniu 
— ciśnienie krwi wzrasta: naczynia na
pinają się. Jasną jest rzeczą, że po dzie
siątkach lat to napinające się, to kur
czące się i rozkurczające naczynia — 
tracą swa elastyczność i stają od we
wnątrz jakby popękane. Aby temu bra
kowi zaradzić — natura urządza się w 
ten sposób, że pokrywa naczynia war
stwą wapna. Dlatego zwapnienie naczyń 
jest raczej procesem ozdrawiającym, 

niż powodującym chorobę. Podobnie 
rzecz się raa z płucami. Ludzie, którym 
zaznacza się wybitnie żyła na skroniach 
— co uważane jest przez laików za ob
jaw bardzo groźny — wcale nie czują 
się gorzej od tych, którzy tego nie ma
ją. Przeciwnie raczej: cl ludzie z na
brzmiałą żyłą na skroniach żyją dłu
żej. 

Już z tej racji bynajmniej nie są słusz
ne środki, stosowane do „rozpuszczenia 
wapna w arterjach". Tylko źle myślący 
lekarz postępuje w ten sposób, pozba
wiając organizm jego naturalnego środ
ka obrony przeciwko chorobie. 

Gwałtowne, za wszelką cenę prze
prowadzone obniżenie ciśnienia krwi po
woduje inne dolegliwości i zupełnie wy
trąca organizm z równowagi. Niekiedy 
ludzie sklerotyczni właśnie tylko przy 
Wysokiem ciśnieniu mogą żyć i cieszyć 
się względnem zdrowiem. Profesor 
Plesch z Berlinai obecnie czynny w Lon 
dynie, wyraził się w tej sprawie w tych 
słowach: „Kto forsuje obniżenie ciśnie
nia krwi, nie badając uprzednio Jego 
przyczyn, ten popełnia błąd podobny 
do zmniejszenia dobroczynne] gorączki 
przy chorobie Infekcyjnej." 

Normalne ciśnienie wynosi 125—130 
milimetrów słupa rtęciowego. Przy 150 
niema powodu do najlżejszych obaw: nie 
zwracają na to uwagi nawet amerykań
skie towarzystwa ubezpieczeń — któ
re przecież mniej dbają o zdrowie swych 
klijentów, a więcej o stan swych intere
sów. 

Wysoflcie ciśnienie krwi nie jest ani 
chorobą samą przez się, ani nawet obja
wem chorobowym. 

Te dane są tylko wskaźnikiem leka
rza — nlczera więcej. Moglibyśmy za
tem przestać przejmować się swoiem. i 
cudzem ciśnieniem krwi. Nie zapomi
najmy, że od tego jednego klopptu pod
nosimy tylko o kilka milimetrów, i tak 
już rzekomo groźną cyfrę. 



B i u l e t y n S t r z e l e c k i 
O r g a n O k r ę g u I V Z w i ą z k u S t r z e l e c k i e g o ^ 

W służbie wielkości P o l $ k i i N a 8 7 e św,ct* 
Cele i zadania Związku Strzeleckiego 

Marzec i sierpień — to nasze strze
leckie miesiące: pierwszy dlatego, że 
w miesiącu tym obchodzimy Święto na 
szego Wodza, drugi, historyczny, bo 
dnia 6 sierpnia 1914 roku Komendant 
Piłsudski zmobilizował utworzony 
przez Siebie Związek Strzelecki i dru
żyny strzeleckie i wyruszył z niemi na 
teren b. Królestwa Kongresowego do 
walk przeciw Rosji. 

Ody cel przedwojennego Związku 
Strzeleckiego został osiągnięty, w roku 
1919 w Odrodzonej Ojczyźnie, na ży
czenie Twórcy ruchu strzeleckiego, 
Marszałka Józefa Piłsudskiego powsta
je nowy Związek Strzelecki, związany 
ściśle z tradycją przedwojennego. Jest 
więc nasz obecny Związek Strzelecki 
spadkobiercą ideologii niepodległościo
wych organlzacyj wojskowych z okre
su 1908—1918 roku. 

Celem Związku Strzeleckiego jest 
ugruntowanie uzyskanej wolności 
przyjście Wskrzeszonej Polsce z porno 
cą w dziedzinie przysposobienia obywa 
teji do twórczej, ofiarnej i bezinteresow 
nej pracy dla Polski. 

Naczelnym ideałem pracy Z. S. jest 
wychowanie obywatela-żołnierza. Za 
pełnowartościowego obywatela uważa 
Z. S. tylko tego, który zarówno w cza
sie pokoju, jak i w czasie woiny po
trafi w czynie obywatelskim spełnić 
swól obowiązek wobec kraiu. Na człon 
ków swych Z. S. nakłada obowiązek 
doskonalenia się w zakresie cywilnym 
i wojskowym. 

Te dwa elementy: społeczny i woj
skowy ściśle splatają się w. naszej or-
j&nizacjj,,,Twierdzić śmiało można, że 
1. Ś. to jeden z największych warszta
tów pracy państwowej. Nie tworzymy 
partji politycznej — nie mamv więc 
żadnego programu politycznego. Ha
słem naszem jest służba Ojczyźnie i re 
alna praca przygotowawcza, aby móc 
tę służbę spełnić jaknajlepiej. 

Idziemy do młodzieży'włościańskiej 
i robotniczej, aby rozbudzić w najszer
szych masach polskie rycerskie trady
cje. Obywatel przystępując do Z. S 
staje się żołnierzem. Karabin w ręku 
chłopca, w bluzie robotniczei czy w 
siermiędze chłopskiej, staje sie symbo 
lem bezpieczeństwa jego Ojczyzny. 
Młodzieniec-strzelec to strażnik ojczy 
stych rubieży. Z. S. przygotowuje Wo 
dzowi żołnierza, armji polskiej ułatwia 
pracę. 

Liczba członków Z. S. świadczy o 
samorzutnym pędzie szerokich mas do 
słujby wojskowej w najlepszem tego 
słowa znaczeniu, inaczej mówiąc do 
służby wielkości Polski. Wszystko więc 
co dziś Z. S. robi: marsze, sport, strze
lectwo, przysposobienie woiskowe, 
świetlice i przysposobienie zawodowe, 
służą tej naczelnej idei wychowania żoł 
nierza-obywatela, łączącego w sobie 
organicznie cechy żołnierskie i obywa
telskie, budującego z trudem w twór
czej pracy codziennej potęgę i znacze
nie Rzeczypospolitej. 

Wychowanie obywatelskie zakreślo 
ne jest w Z. S. bardzo szeroko, a wy
razem tej akcji jest ruch świetlicowy. 
Do roli świetlic, jako środowisk wy
chowania obywatelskiego przywiązu

jemy szczególną wagę, chociaż świetli-j Jeśli uprzytomnimy sobie, że Z. S. 
ce nie są jedynym terenem pracy wy- ma możność oddziaływania, bardziej 
chowawczej Z. S. Służą one tylko za bezpośredniego jeszcze, na czynniki 
miejsce zebrań i możliwie naicelowiej 
skupiają i podsycają energje do czynów 
o charakterze użytku społecznego^ Isto
tą akcji wychowawczej Z. S. iest wdra 
żanie młodzieży do pracy obywatel
skiej, do harmonijnego współdziałania 
ze starszymi, w rozwiązywaniu prak
tycznych kwestyj miejscowych, wyma
gających pracy, energji i ofiarności, nie 
indywidualnej, lecz gromadzkiej. 

Charakterystyczny jest udział ca
łych zespołów strzeleckich w konkret
nej pracy. 

Wystarczy wymienić prace zespo
łów strzeleckich z Łowicza i gminy Je 
ziorko, które wysadziły drzewami dro 
gę na przestrzeni Łowicz—Boczki. (6 
kim.) lub choćby budowę boisk i strzel 
nic przez Oddziały Z. S. na terenie na
szego powiatu. Ponieważ większość 
członków Z. S. rekrutuje sie z miesz
kańców wsi, to też ze wszystkich dzie
dzin przysposobienia zawodowego, ma 
jącego na celu pogłębienie fachowych 
wiadomości strzelców w dziedzinie wy
konywanego przez nich zawodu, szcze
gólną uwagę przywiązuje Z. S. do przy 
sposobienia rolniczego. 

Przysposobienie rolnicze Z. S. pole
ga na urządzaniu konkursów rolni
czych, ogrodniczych i hodowlanych. W 
roku 1933 Z. S. zajął wybitne miejsce w 
akcji konkursowej zgłaszając 2300 ze
społów przy przeszło 20000 uczestni
ków. W ten sposób strzelcy drogą 
przykładów, drogą czynów oraktycz-
nych./dodatnio odd'ziaływula na otoczę-; 
nie. Entuzjazm młodzieży, rwącej się 
do pracy, młodzieży przenikniętej po
czuciem swej obywatelskiej godności, 
zdobytej własną pracą, musi udzielić 

emocjonalne, tak ważne w Dolskiej gro
madzie, przez urządzanie całego szere
gu uroczystości, podniecaijących wyo
braźnię, nastrajających na wysoką nu
tę, to zrozumiemy, Jak wielka rolę wy 
chowawczą w życiu oaństwowem 
Związek Strzelecki odgrywa. 

Za jego pośrednictwem do najgluch-
szego zakątka wsi polskiej płyną wo
łania o poszanowanie dla każdej rzetel 
nej pracy, nakaz pracy bezinteresownej 
składanej w ofierze gromady, narodu, 
czy państwa, potęgowanie poczucia na 
rodowego, honoru i państwowej wiel
kości. Dążymy do utworzenia zwarte
go obozu obywateli-żolnierzy, przesiąk
niętych jednolitą kulturą, wsoólnemi 
zwyczajami i dążeniami, którzy przy
czynią się do wzrostu potęgi i wielko
ści Polski. 

Nadmienić jeszcze należy, że Zwią-
ek Strzelecki jest organizacja szczegół 
nego typu, wyraźnie różniąca się od 
podobnych organizacyj w innvch pań
stwach Europy. Najcharaktervstycz-
niejszą cechą Związku Strzeleckiego 
jest to, że nie pracuje on wyłącznie na 
rzecz wojny, jak to ma miejsce w orga
nizacjach tego rodzaju w szeregu In
nych państw. 

Celem Związku Strzeleckiego są za 
gadmienia zarówno pokojowe iak i wo
jenne. Pokojowe zagadnienia traktuje 
Związek Strzelecki Jako swól natural
ny obowiązek, a wojenne — iako ko 

Za dni kilka obchodzić będziemy «J 
sze wielkie święto strzeleckie — '"'fj 
nlny Komendanta — Marszałka J^ z e 

Piłsudskiego. 
Józef Piłsudski — to twórca wol* 

polskiego. To Pierwszy Żołnierz Odr"' 
dzonej Polski — Wódz Zwycięski. 

To Budowniczy Państwa P o l s K i e ' 
gol 

Wyrwał Polskę z nicości. 
wawszy ją w sercach narodu — P r Z j 

wrócił niepodległą na karcie EuroP*'*. 
Czcimy Oo — podziwiamy i 

biamy. . 
Jes On uosobieniem najlepsi 

wartości narodowych! 

Zbiórka na sztandfl f 

Strzelcy na TETENIE gminy,' Machory, J 
wieść o fundowaniu przez Zarząd Pow"*. -r 
Z. S. sztandaru strzeleckiego, postanowili P1 . 
si przystąpić do złożenia swego udziału. . P 

Pododdział w Skórkowicach postano**"' 
starczyć kilka metrów kamienia na budui^ pJ 
drogę, a pieniądze otrzymane przeznaczy1, ^ 
sztandar. Strzelcy z pozostałych oddzialov' Jr 
stanowili odpracować na budowie drós. '.,,r 
pracowane pieniądze również złożyć na s .-
dar. 

Cześć za to młodym obywatelom! 
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Strzelec na PROTON*' 

nieczność, narzuconą okolicznościami 
zewnętrznerńi',"w^#klćh' sie. Polska znaj, 
duje. Marny .historię naszego Narodti n a 

uwadze i nauczeni doświadczeniem dłu 
giej niewoli, wiemy, że tylko czujność 
narodu, jego gotowość do świadczeń na 

się starszemu pokoleniu, zmniejszyć J rzecz dobra ogólnego i realna siła bo-
zgorzknlenle, wynikające z trudnych I jowa zapewnią Polsce pokój i bezple-
warunków życia. * czeństwo. X. 
OCXXXXX,OOOCXXXXXXXXXJOCOOCOOOOOOOCXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX 

Marsz Sulej6weh--BBlweder 
w dniu imienin Twórcy Stfrzelca 

i Armfi B»oflslciei 

I 
Przy męskim Oddziale Z. S. w Łowić*" 

ganizowano warsztaty stolarskie. Strzelcy 
rabiają narty i kajaki dla swego Oddziału- J 

ądził dla *ft, 
członków kurs wykształcający. Zapisało 

urs 17 strzelców. 
Przy Oddziale Z. S. w Łowiczu po 

sekcja bokserska. Zgłosiło się do niej o*1 

1 strzelców. 
Otwarcie Sezonu Strzeleckiego pod *Y 

,!0 strzałów ku Chwale Ojozyzny" odbęd^.; 
w Łowiczu dnia 10 marca br. na strzelnic}' 4 
towej 10 pp. strzelaniami o Odznakę 6trt\JV 
w konkurencji B, z kraj. 15 (strzelanie n» F 
10 strzałów plus 3 próbne z broni bocznĄl 
płonu; minimum na O. S. klasy III-ej 7̂  ™ 

* * • w 
W dniu 24 lutego br. odbyło się walnc M 

nie wszystkich członków Z. S. Oddziału LJ',* 
nowskiego. Zebraniu przewodniczył ob. ̂  
Marjan — Prezes Zarządu Powiatowego \( 

W żywej dyskusji Jaka się wywiązał* ^ 
mat sprawozdań poruszono cały szereg t ^ 
nleń, zmierzających do podniesienia ^ ° ^ 
prac poszczególnych sekcyj, szczególni 

Budowa nowej 
strzelnicy 

W Związku Strzeleckim na terenie gminy 
Stużno od Nowego Roku zapanował inny duch. 
Ruchliwy Zarząd w krótkim niezmiernie czasie 
przeobraził cały związek, zorganizował świetli
cę, zakupił radjo, a ob. Kaniowa i ob. Klasówna 
zamierzają zorganizować oddziały żeńskie. 

Ostatnio okazała się potrzeba budowy strzel 
nicy dla ostrych strzelań w Kamiennowoli. — 
Czę robót ziemnych mają wykonać sami 
strzelcy. 

Otwarcie strzelnicy ma nastąpić letnią porą 
bież. roku. 

W r. b. odbędą się doroczne zawody 
marszowe w dniu 19.111 o. n. „X-ty 
marsz Sulejówek—Belweder im. Mar
szalka J. Piłsudskiego". 

Oprócz charakteru uroczystościowe 
go marsz Sulejówek—Belweder nosi 
charaker zawodów drużynowych o ty
pie wojskowo-sportowym i ma być 
sprawdzianem przysposobienia marszo
wego i strzeleckiego zawodników -
strzelców w dniu Imienin Pierwszego 
Marszałka Polski Józefa Piłsudskiego. 

W r. ub. reprezentacja Z. S. Łódź-
m. w kat. B. (popoborowi) na 49 d ru - . . 
żyn startujących w tej kategorii zajęłajszowej 1 strzeleckiej, 
miejsce IV, za co otrzymała podzięko-1 

Centralna Szkoła Instruktorska dla P.W.K. 
otwarta będzie od września r.b. w Warszawie 

wanie dowódcy O. K. IV gen. Stanisła
wa Małachowskiego. 

W b. roku Komenda Powiatu Grodź 
kiego Z. S. w Łodzi zgłosi do zawodów 
tych 2 zespoły (po 1—12 strz. w kat. B. 
(popoborowi) i w kat. C. (przedpoboro
wi). 

Ponieważ w marszu tvm zespoły 
strzeleckie łódzkie będą reprezentować 
nietylko Z. S. Łódź—miasto ale i Okr. 
IV Z. S., co wymaga sumiennego przy 
gotowania się do zawodów, Kmda Pow. 
Grodź, przystępuje już do organizowa
nia zespołów i wjaściwej zaprawy mar 

sportowej i dramatycznej. ^ 
W drugiej części zebrania dokonano • 

rów nowego Zarządu. Na prezesa O d d * 1 * ^ 
rok trzeci) jednogłośnie wybrano ob 

Rozkazem P. U. WF. i PW. zostaje urucho 
miona z dniem 1. 4. br. Centralna Szkoła Instruk 
torska P. W. K. Państwowego Urzędu WF. i 
PW. w Warszawie. 

Szkoła jest stałym ośrodkiem szkolenia in
struktorek P. W. K. wszystkich stopni wyszko
lenia, ustanowionych przez P. U. WF i PW. 
Zadaniem jej jest szkolenie kierowniczek i in
struktorek p. w. k., według jednolitych zasad, 
programów i metod, co zagwanrantuje niezbęd
ną jednolitość pracy wyszkoleniowej w terenie. 

Szkoła prowadzi zasadniczo kursy instruk
torskie p. w. k. na trzech poziomach: wstępne, 
podinslruktorskie i instruktorskie. Ponadto bę
dzie przeprowadzać w razie potrzeby instruk
torskie kursy specjalne 

4 

dokonano Jj u 

Andrzeja, na członków: ob. Rykałę ^'^/ |^ 
wa, ob. Miksę Franciszka i ob. Pawlaka 
sława. 

Po zamknięciu zebrania wzniesiono 
na cześć Najjaśniejszej Rzeczypospolito >{ił 
ikiej, Pana • Prezydenta Profesora Dr. ^ J I Ą 
Mościckiego, Budowniczego Państwa ' pil*, 
i Pierwszego Marszałka Polski Józef8 

•.kiego, poczem odśpiewano „Pierwszą '' '' 

Z.S. w Opocznie J 
1 okojlg 

Na jednem z zebrań Zarządu Oddz'? 
w Opocznie został ustanowiony plarJ 'V 
pracy w miejscowym Oddziale Strzelc • jiij 
scowy Oddział Z. S. posiada dwie 6r0\tf 

nych na dzień 1 lipca każdego roku 
Rozkład pracy szkoły w czasie przedstawia 

się następująco: rok szkolny rozpoczyna się 
1, 9, Przez 9 miesięcy organizowane są kursy, 
których czas trwania zależy od programu. Przez 
czerwiec kursy się nie odbywają. Czas ten prze
znaczony jest na teoretyczne prace organizacyj
ne i programowe kadry szkoły. Przez lipiec 
szkoła prowadzi kursy w obozie letnim. Przez 
sierpień szkoła jest nieczynna. 

C. S. I. podlega bezpośrednio Państwowemu 
Urzędowi WF i PW. 

Organizację wewnętrzną G. S. I. ustala spe-
cjolny regulamin. 

Kandydatkom zakwalifikowanym do szkoły 
przez P. U. WF i PW. komendantka szkoły wy 

ków, grupę rezerwistów ł hufiec orląt-
liwej swej działalności zorganizował TLLÓT'J 
kształcenie członków ćwiczących, . SITP' 
zebrania dyskusyjne, na których wyŹ , a 

referaty. 

W gminie Opoczno istnieją trzy V°° P Ą 
Związku Strzeleckiego, a to: w Brzuzic- ^ ( v i 
cy i Kruszewcu. Oddział w Kraśnicy . 
posiadają świetlice. • . W I 

P. W. prowadzi się w pododdzia' u]<ojy 
w pozostałych oddziałach — wskutek " j ^ 
nia drugiego stopnia p. w. — nie P rLi cn'' 
natomiast prowadzone jest przysposo" 

SIUl. —f —"I — ł -

Plan kursów instruktorskich p. w. k. ustala ! syła zawiadomienia o przyjęciu na podstawie 
P. U. WF. i PW. na rok (od września do wrze- J zaaprobowanych przez P. U. WF i PW dekla-
śnia) i podaje go do wiadomości zaintereaowa- f racyj, 

nicze. 
** 

W Odrzywole, pow. opoczyńskiej 
nową świetlicę Z. S. mł«'eś?JL 

Lokal świetlicy duży, widny — P 0 C T K / J 
miejscowej remizie. — Starosta ^ E F I ry 
Krauze, otwierając świetlicę w R"Y flf Ą 
swem nawoływał strzelców do V T ° J M I P • ao V R INT* II 

orezes ob. Ł j * < « « 
nia świetlic. . u ^ i c W ^ 

dobra zbiorowego, a 
zał na cele i zadania świetlic, 
stała zakończona deklamacjami 
skiego oddziału Z. S. 
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znanemi ostatniemi ruchami cen na 
klik s u r o w c a bawełny. WtaSnle opu-

Kowane przez International Ecdera-
J »f Master Cotton Spinners and Ma 
'̂actur-ers Association dane o świato-

| e . m spożyciu bawełny w półroczu, za 
Rezonem 1 lutego r. b. — rzucają cie-

światło, potwierdzając szereg 
k h tez. 

Według tych danych — ogólna kon 
. ipeja bawełny w świecie w porów-
* n ,u z poprzedniem półroczem wzro-

r z 11.8 na 12.2 miljonów bel. (nie li
pc Niemiec, które nie są objęte mię-
^narodową statystyką). Wzrosło spo 
!c'e w szeregu krajów eurooeiskich, z 
i1 Brytanją na czele (m. In. także w 
,,'sce), zwłaszcza jednak w krajach 
i j y c k i c h . 

Jednakże w pochodzeniu, zużywanej 
Fejny zaszły w ciągu półrocza bar-
Sjj widoczne zmiany. Przyjrzyjmy się 
|U ważniejszym krajom, pomijając te 
ftoh, które mają własna bjiwetnę i w 

5 e i części swą własna bawełnę kon
tują (a więc Stany Zjednoczone, ln-

Egipt, ZSSR, który już niemal wy
gnie przestawił sie na surowiec ro-
Hf l , Meksyk, Brazylję, etc). Otóż 
^zimy co następuje: 

W. BRYTANJA — wykazuie spadek 
bawełnie amerykańskie! z 690 na 533 
| bal, Zarazem wzrost—w soożyciu 
^ełny wschodnio-lndyjskle! ze 125 
170 tys., wzrost — egipskiej i silny 
ost „różnej" (przeważnie południo-

!;amerykańskiej: meksykańskiej i bra 
Stekiej) — z 206 na 367 tvs. 
^FRANCJA — spadek w bawełnie a-
iipkańsklej z 533 na 346 tys. be! przy 
d^m stosunkowo wzroście w baweł-

5 Różnej". 
tJTALJA — spadek w bawełnie ame 
p i s k i e j z 305 na 230 tys., głównie 
HjJzecz wschodnio-indyjskiej i „róż-

LCZECHOSŁOWACJA — spadek w 
>, e '»le amerykańskiej z 114 na 88 
i'j',°el również głównie na rzecz 

Jjodnio-indyjskiej j „różnei". 
samo widzimy mutatis mutandis 

jjj}»y<sh krajach. JAPONJA, główny 
nJ^cki przetwórca tego surowca, 
j^jejszając spożycie amerykańskiej 

e , ny z 900 na 828 tys. bel. zarazem 
Dy "kszyła o połowę spożycie bawel-
\ JJschodnio-indyjskiej do 915 tys. 1 
%%\ . S a m e i mniej więcej proporcji — 
^ * i e j . Podobnie rzecz ma sie w Chi 

c" 
i l ekawe dla nas, że Polska okazała 
K >. °.*ąd stosunkowo niewrażliwa na 

D w a p o s i e d z e n i a w c i ą g u j e d n e g o d n i a . — K o o p f c a c j a d w a r a d c ó w 
J a k i e b ę d z i e p r e z y d j u m i z b y . — K u p i e c t w o d o m a g a s i ę w i c e 

d y r e k t o r a d l a s p r a w h a n d l u 
Główna komisja wyborcza łódzkie] I Bezpośrednio po zebraniu kooptacyj- ; cćw Chrześcijan oraz Mieczysław Hertz 

Izby Przemysłowo-Handlowej otrzyma-! nem odbędzie się zebranie konstytucyj- 1 członek zarządu Stow. Kupców ui., Lo
la zarządzenie min. przemysłu i handlu, ne, poświęcone wyborowi prezydjum, j dzi. 
dotyczące zwołania pierwszego plenar- którego skład jest już w zasadzie ustało-! Zawiadomienia o zwołaniu rady izby 
nego zebrania nowej rady Izby. ODBE- ny między poszczególnemi organizacja- i zaproszenia na pierwsze posiedzenie 
DZIE SIE ONO W ŚRODĘ, DN. 27 B. M. mi gospodarczemi Łodzi. Tak więc Zw. główna komisja wyborcza zacznie roz-
O GODZ. 6 WIECZ. Zebranie konstytu- 1 Przemysłu Włókienniczego na stanowi- syłae w nadchodzący poniedziałek, t. j . 
cyjne poprzedzi zebranie, poświęcone sko prezesa Izby wysuwa prezesa za- j 18 b. m. Do tego dnia zdecyduje się kwe-
skompletowaniu składu Izby drogą ko- ' rządu Zjednoczonych Zakładów Prze- stja kto w imieniu ministra przemysłu i 
optacji dalszych radców. Jak Już dono- myślowych K. Schelbler I L. Grohman, j handlu otworzy konstytucyjne zebranie 
siliśmy, rada Izby narazić skorzysta j dr. gen. Feliksa Maclszewsklego, na sta-1 Izby. Możliwy jest przyjazd insp. min. 
tylko częściowo z przysługującego Jej j nowisko zaś wiceprezesa dr. Juliusza 
prawa kooptacji I z 6 znajdujących się j Borneta. Stanowisko drugiego wicepre-
w Jej dyspozycji mandatów obsadzi 
prawdopodobnie tylko dwa, pozostawia
jąc resztę Jako pewnego rodzaju rezer
wę, umożliwiającą w przyszłości powo
ływanie do rady bądź przedstawicieli 
nowych gałęzi przemysłu i handlu, bądź 
esób, których udział w pracach Izby 0-
kazalby się specjalnie pożądany. 

zesa z ramienia przemysłu zajmie praw
dopodobnie p. Edward Bablacki, prezes 
Krajowego Zw. Przemysłu Włókienni
czego. Na stanowiskach wiceprezesów 
Izby z ramienia handlu zmiany nie zaj
dą. Zajnrią je, tak Jak 1 w poprzedniej 
kadencii, pp. Zygmunt Fiedler, prezes 
Stow. Polskich Kupców ! Przemysłow-

i c o c c o r < x x » o o c x x x x x x > o o a x x x x x ^ ^ 

Bawełna ponownie zniżkuje 
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Zarysowująca się onegdaj na ryn
kach bawełnianych poprawa notowań, 
wczoraj ustąpiła miejsca PONOWNEJ 
DEPRESJI. Wprawdzie wczoraisze 0-
twarcle giełdy nowojorskiej było wyż
sze od zamknięcia z dn. 13 b. m. o 6 do 

Notowania południowe przyniosły 
zatem PONOWNE OSŁABIENIE TEN
DENCJI. 

Zdaniem szeregu łódzkich agentów 
bawełnianych, narazie zupełnie nie moż' powołania do życia"z7zVs7eń pTzymirso 
na przewidzieć, Jak ostatecznie ukształ- i W y c h stwarza — zdaniem kół, pragną-

p. Kwiatka, w przeciwniym razie otwar^ 
cia Izby dokonałby prawdopodobnie p. 
wojewoda Hauke-Nowak. 

» 
W związku z bliskim już terminem 

wyboru prezydjum Izby, zaktualizowa
ła się sprawa obsadzenia stanowiska 
drugiego wicedyrektora Izby na miejsce 
dr. Berkowicza. 

Żywą akcję w tej kwestji rozwinęły 
łódzkie sfery kupieckie, które proponują 
pogląd, iż na powyższe stanowisko wi
nien być powołany wybitny znawca sto
sunków w handlu. Stanowisko swoje w 
tej materji kupiectwo łódzkie uzasadnia 
wzrastającą rolą handlu w naszem życiu 
gospodarczem, czego wyraz dal również 
min. Eloyar-Rajchman w przemówieniu 
swem na posiedzeniu senatu. Pozatem 
możliwość zmian organizacyjnych-w łiafi 
dlu w związku z wysuwanęmi ' przez 
część ugrupowań kupieckich żądaniami 

w stosunku do notowań z środy. Poję
cie o wahaniach na giełdzie dale nastę
pujące zestawienie: styczeń: zamknię
cie z 13.111 — 11.12. otwarcie z 14.111— 
11.18, pierwszy środek — 11.11: paź
dziernik: zamkniecie z 13.111 — 11.02, 
otwarcie z 14.111 — 11.09, pierwszy śro
dek — 10.98. 

strą konkurencją krajów produkujących 
bawełnę, tendencja na giełdach surow
cowych będzie raczej zniżkowa. Po
gląd ten zdaje się przeważać na rynku 
łódzkim, wczoraj bowiem zupełnie nie 
ma! USTAŁY ZAKUPY SUROWCA, 
dość liczne w środę w związku z prze
widywaniem zwyżki cen. 

Poprawa notowań funta 
Lekka z w y ż k a dolara 

le "'ąny, dokonywujące sie powszech 
Sta ś w ' e c ' e bawełnianym. Notuje bo-
' iw "awet wzrost spożycia bawełny 
\ j f a ń s k i e j (ze 106 na 109 tvs. bel) i 
^1 anak znacznie silniej wzrosło spo-
htl fawełny „różnej" z 2 na 13 tys., 
h ig'° też spożycie — egipskiej z 15 
\ v ^ s . bel. (Polska jest jednym z 
ei^zych siedmiu europejskich konsu 

. O^^we l -ny ) . 
jVtyRU1ny bilans światowy dla baweł-
"e^ P o r ównaniu z poprzedniem półro-
taf^ystoda tak: 
W i ń s k a — 1028 , 
e C u d n i o " indyjska + 605 
< ' k a + 39 

n * + 804 

Rynek walutowy stał wczoraj pod 
znakiem dalszej poprawy notowań dola 
ra I funta. Giełda warszawska podnio
sła kurs dolara (kabel) o prawie 2 punk 
ty do 5.29 I ćwierć, funta zaś o 19 punk 
tów do 25.18. 

W obrotach pozaglełdowych dolar 
— przy mocniejszych nastrojach — u-
trzymał się na poziomie 5.24 w żądaniu 
1 5.22 w płaceniu, funt natomiast zwyż
kował do 25.25 w żądaniu 1 25.00 w pła
ceniu. 

Bank Polski również podwyższył 

niemiecka, którą oddawano no 2.04, pła 
cono zaś 2.03. Dolar złoty bez zmiany: 
8.89 i 8.88. 

Na rynku papierów tendencia była 
dość niejednolita. Utrzymywał się 
względnie niski kurs poż. stabilizacyj
nej, kształtując się na poziomie 73.00 w 
sprzedaży i 72.75 w kupnie. Słabszą ten 
dencję dla tego papieru notowała -ów-
nież giełda nowojorska, ustalaiac wczo 
rajszy kurs otwarcia na 122.00 i trzy 
ósme. 

Pozostałe papiery były dość moc-

precyzyjnego ujęcia przez 
rząd gospodarczy zagadnień organizacji 
handlu wewnętrznego, co zapewnić mo
że jedynie powołanie do składu Izby spe 
cjalisty w tej dzidzinie. 

I Ją]c . razem + 420 
Sz ' a two zauważyć z zestawionych 
' *Sv? 8 i c y f r ~ Polityka sztucznego 
\ tya,,|3 cen bsr?ełnv w Stanach wy 
* i i t 0

S p o s ó b wyraźny na dobre k««-
gtfce si i t e R 0 k r a i u - J u ż cyfry, odno-
fe nu' c ^0 krótkiego okresu czasu, wy 
*- , ) ian^l e s t a w ianje się przędzalń ba'-

świecie na in.nv suro-

cenę obu walut: funta do 24.85. t. j . o 3ine: poż. budowlana 47.50 w żądaniu i 
punkty, dolara do 5.22. 5.23 i 5.25, t. j . 47.00 w płaceniu, dolarówka 54.50 i 
o 2 punkty. 54.00. Identyczny kurs miały 5 proc. L. 

Zniżkowała nieco natomiast marka* Z. m. Łodzi za r. 1933. 

Kary za nabycie świadectwa przemysłowego 
na osobę podstawioną lub fikcyjną 

uih RF\ U " iiMi v out w-
?cn0

 y , n a t bezwzględny bawełny 
'• % C \ v r y k a , 1 s k i e i i e s t z a « r o ż o -

S t a

V ^ e sPowoduje to rewizję po-
1 n ° w w zakresie produkcji ba-

W związlku z wątpliwościami, nasu-
wającemi się p/rzy stosowaniu niektó
rych postanowień ordynacji podatkowej 
oraz rozoprządzenia wykonawczego do 
tej ordynacji Izba Przemysłowo-Handlo
wa w Łodzi komunikuje, iż min. skarbu 
okólnikiem z dnia 31 stycznia b. r. L. D. 
V. 1689/35, wyjaśniając szereg innych 
wątpliwości, rh. in. ustaliło, iż w przy
padku stwierdzenia nabycia świadectwa 
przemysłowego na osobę podstawioną 
lub fikcyjna, urząd skarbowy obowiąza-

wełny i jej cen, być może zwiększy też 
ich starania w kierunku umieszczania 
swego surowca zapomoca umów z Jn-
uemi krajami (kompensacja?). 

Dr. A. Z. 

ny Jest przeprowadzić szczegółowe do
chodzenie, celem ujawnienia imienia i 
nazwiska faktycznego właściciela przed 
sięblorstwa. 

Jeżeli nabycie świadectwa na osobę 
podstawioną (fikcyjną) dokonane zosta
ło przez osobę, notorycznie uchylającą 
się w ten sposób od płacenia podatków, 
należy winnych pociągnąć do odpowie
dzialności Karnej z art. 179 o. p., ewent. 
w związku z art. 165 o. p. 

Nadto w każdym przypadku stwier
dzenia nabycia świadectwa na niewła
ściwe nazwisko należy spisać protokół 
i wydać orzeczenie karne z art. 181 o p. 
za nieposiadanie świadectwa przemysło
wego przez faktycznego właściciela 
przedsiębiorstwa. 

Wzrost zatrudnień a 
w przemyśle łódzkim 

W okresie od 24 lutego do 3 marca 
w 30 firmach wielkiego przemysłu ba
wełnianego pracowało 39500 robotni
ków, co w porównaniu z tygodniem po
przednim stanowi wzrost zatrudnienia o 
100 robotników. 

W 18 fabrykach wielkiego przemysłu 
wełnianego pracowało w okresie spra
wozdawczym 12.400 robotników,, t. J. 
o 400 więcej niż w tygodniu poprzednim. 

Nowy zarząd 
Izby Handlowej HiszpaAsko-

Polskiej 
W Barcelonie odbyło się zebranie 

Izby Handlowej Polsko-Hiszpańskiej, na 
którem wybrany został nowy zarząd. 
W skład jego weszli członkowie zarzą
du poprzedniego z p. Zygmuntem Scho-
rem jako prezesem na czele. 

Nadmienić należy, że p. Schor, który 
jest przedstawicielem Targów Poznań
skich na Hiszpanję, uzyskał zapewnie
nie władz miarodajnych, iż przemysł i 
handel hiszpański wezmą i w tym roku 

'udział w powyższych targach. 

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
Nowy York, loco 11.45, marzec 11.21. kwie-

c;eń 11.23. maj 12.26—28, czerwiec 11-29, lipiec 
11.32, sierpień 11.21, wrzesień 11.10, październik 
11.00—02. listopad 11-02, grudzień 11.04, styczeń 
11,10—12. 

Nowy Orlean, loco 11.48, marzec 11.17.. mai 
11.27. lipiec 11.30—32, październik 11.00—02, 
grudzień 11.06, styczeń 11-09. 

Liverpool, loco 6.63, marzec 6/?3, kwiecia; 
6.40, maj 6-38, czerwiec 6.35, lipiec 6.32, sierpień 
6-25, wrzesień 6-19, październik 6.13, listopad 
6.10, Krudzień 6.10. styczeń 6.09, luty 6.09, ma
rzec fi-09. 

Eidpskai loco 8.39. marzec 8-08, mai 806, l i 
piec 8.05. październik 7.99, listopad 7.99, sty
czeń 7.98, marzec 7.9S. 

Upper, loco 732, marzec 7-18, mai 7.11, lioiec 
7.01, paHzieruik 7.02, listopad 7.01. styczeń 7-02 
marzec 7.02. 

t 
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Obniżka ceny spirytusu 
dla celów niekonsumcyjnych 

Warszawa, 14 marca. 
(PAT) Dziennik Ustaw R. P. nr. 17 

z dnia 14 marca ogłosił rozporządzenie 
min. skarbu o ustaleniu nowych cen spi
rytusu na cele niekonsumcyjne. Według 
tego rozporządzenia cena sprzedażna 
litra spirytusu 100-procentowego, prze
znaczonego do wyrobu środków leczni
czych i specyfików farmaceutycznych 
jak również do celów użytkowych, ap
tecznych i szpitalnych, została odniżona 
z 9 zł. do 7.50, opłata monopolowa od 1 
litra takiego spirytusu obniżona została 
z 7.10 zl. do 5.60. 

Zło to i d e w i z y 
w Banku Polskim 

W ciajgu pierwszej dekady marca zapas złota 
w Banku Polskim wzrósł o 0,3 milj. zł. do 506,1 
milj. zl,, natomiast stan pieniędzy zagranicznych 
i dewiz obniży! się o 3,6 mil), zł. do 14,6 mUJ-
złotych. 

Suma wykorzystanych kredytów wzrosła o 
0,2 milj. zł. do 673,6 mili. przyczem portfel 
wekslowy powiększył się o 3.6 milj, zł. do 620.5 
milj. zł. oraz portfel zdyskontowanych biletów 
skarbowych o 0,1 milj. zł. do 5.1 milj. zł., nato
miast stan pożyczek, zabezpieczonych zastawa
mi, obniżył się o 3.5 milj, zł. do 48.0 milj. zł. 

Zapas polskich monet srebrnych i bilonu 
wzrósł o 1.7 milj. zł, do 40.1 milj. zł. 

Pozycja ,,inne aktywa" opadła o 27,6 milj. 
zł, do 135.7 milj. zł., natomiast pozycja „inne 
pasywa" wzrosła o 1,3 milj. zł. do 173.8 milj. zł. 

Natychmiast płatne zobowiązania zmniej
szyły się o 24.3 milj. zł. do 205,9 milj. zł. 

Obieg biletów bankowych, w wyniku wyżej 
omówionych zmian, spadł o 5.8 milj. zł. do 
934-6 milj. zł. 

Pokrycie złotem wzrosło z 47.24 proc. do 
48.64 proc. i przekracza normę statutową o 
18.64 punktów. 

Stopa dyskontowa 5 proc., od pożyczek za-
slawowych 6 proc. 

Giełda pieniężna 
Warszawa, 14 marca. 

Na dzisiejszem zebraniu giełdy walutowo-
dewlzowej w Warszawie obroty dewizami były 
zmniejszone, przy tendencj mocniejszej. Nito
wano: Amsterdam 359.30, Berlin 213.30 (+5) , 
Bruksela 123.80, Kopenhaga 112.75 (+75 ) , 
Gdańsk 173 (—15), Londyn 25.18 (+19). Medio
lan 44.12. Nawy, Jork 5 29,13 ( 4-2), Nowy Jork-
kabel 5.29,25 (+2), Oslo 126.60 7+110), Paryż 
34.98, Praga 22.16, Zurych 171.95 (—18).W obro
tach prywatnych: marka niemiecka 202—201.50, 
szyling austriacki 99, korona czeska 21-19, frank 
fr. 35.01 (+1) , frank szwajcarski 171.65 (—10), 
liry włoskie 43.50, pengd węgierskie 97.50, funt 
angielski 25.16 (-1-16), dolar 5.26,50, rubel złoty 
4.55, dolar zloty 8.87,50, rubel srebrny 1.68, bi
lon 0.74. Bank Polski płacił za banknoty doi. 5.23 

AKCIE. Dla akcyj tendencja była bardzo 
mocna. Notowano: Bank Polski 90.25, Cukier 34 
(+50), Węgiel 14-40-14.50 ( + 4 0 \ Lilpopy 11.25 
—11-20 (+15) , Ostrowieckie 22.25—22.80 (+130) 
Starachowice 16.50, Maberbusch 42.75—43.25 
(—25). Tranzakcje nienotowane: Modrzejów 5, 
Rudzki 3.05-

PAPIERY P R O C E N R O W E . Dla papierów 
procentowych tendencja była niejednolita. No
towano: 3 proc- budowl. 47, 4 proc. doi. 53.50— 
53-60 (—15), 5 proc- konwers. 68.75—69 (+25), 
5 proc kol. 63.50 (—25), 7 proc. słabli. 73—73-13 
(+25) , 4 i pól proc ziemskie 53.75—54, 5 proc. 
Warszawy nowe 61.50—62 (+75), 5 proc Czę
stochowy nowe 51 (—25), 5 proc Kielc nowe 
46-50 (—50), 5 proc. Łodzi nowe 54 (—25), 5 
proc. Łodzi stare 62.75 (+25), 5 proc. Siedlec 
nowe 41.50 (—50). Tranzakcje nienotowane: 4 
proc. ir.west. zw. 115, 7 proc śląska 73.50, 7 
proc. stabil. odcinki po 100 doi- 76, za 8 proc. 
dillonowską chciano płacić 93.75, za 7 proc 
warszawska — 72.50-

GIEŁDA ŁÓDZKA. 
Na wczorajszem zebraniu giełdowem w Ło

dzi notowano: tranzakcje; Bank Polski 90.50, 
5 proc. L. Z. m. Łodzi, serja 9 — 63.40, 5 proc. 
I.. Z. m. Łodzi za rok 1933 — 53.50-^3.00— 
54,50, dolary 5.21 i ćwierć, poż. budowlana 47.00 
poż. inwestycyjna 114.00—113-50, dolarówka — 
54.30—54.10. poż. stabilizacyjna 72.75—72.50, 4 
i pół proc. L. Z. m. Łodzi 58.00—57.50. Ten
dencja niejednolita. 

ŁÓDZKA GIEŁDA ZBOŻOWA, 
Na wczorajszem zebraniu łódzkiej giełdy 

zbożowo-towarowej notowano: żyto 14.00—14.25 
pszenica 17.50—16.00, jęczmień przemiałowy — 
15.00—15-50, jęczmień browarowy 17.00—18.00, 
owies jednolity 15.50—16.00, owies zbierany — 
15.00—15.50, majka żytnia 1) 21.00—22.00, mąka 
żytnia 2) 22.00—23.00, mąka pszenna gat. A — 
30.00—34.00. gat. B 29.00—30-00. gait. C 28.00— 
29.00, gat. D 2700—27.50, gat. E 26.00-^6.50, 
otręby żytnie 9.25—9-50, otręby pszenne 9.50— 
9.75, otręby pszenne grube 9,75—10,00, rzepak 
40.00—42.00, groch Victoria 36.00—40.00, groch 
polny 25-00—27.00, makuch lniany 16.00—17.00, 
makuch rzepakowy 13.00—14.00, koniczyna czer 
wona 100.00—130.00, koniczyna biała 60-00— 
100.00, łubin niebieski 9.50—10.00, łubin żółty 
11,00—1150, seradala 10.50—11.50, wyka 2700— 
29.00, ipeluszka 29.00—30.00, ziemniaki 2.75— 
3.25, śrut Soya 2.50—21-00. 

W Gdyni znajduje się leszcze 81 tys. skrzyń 
Gdynia, 14 marca. ,tys. skrzyń, wagi ok. 15.000 ton brutto, 

reszta t. zn. 81.000 skrzyń, wagi około Przyznany na sezon bieżący kon
tyngent przywozu pomarańcz hiszpań
skich w ilości 16.000 ton jest już wy
czerpany. Cała ilość pomarańcz, które 
można było sprowadzić na poczet tego 
kontyngentu, nadeszła już do Gdyni. 
Gdyńska Izba Handlowa nie udziela wic 
cej pozwoleń i przydziałów. 

Ogółem za okres od 28.12. 34 r., t. J. 
od daty wprowadzenia ulgowego cła, 
do 13 bm. sprowadzono do Gdyni 353 
tys. skrzyń pomarańcz hiszpańskich, wa 
gi ok. 19.500 ton brutto i ponad 16.000 
ton netto. Z tej ilości do dziś oclono i 
rozdzielono pomiędzy detalistów 272 

4.500 ton brutto, znajduje się jeszcze na 
składach gdyńskich. 

W tym samym okresie przywieziono 
również do Gdyni 30.457 skrzyń poma
rańcz z Italji 1 38.376 skrzyń z Palesty
ny. Na 13 bm., w składach gdyńskich 
znajdowało się jeszcze 116.000 skrzyń 
pomarańcz, a w tern 81.000 hiszpańskich, 
30.000 italskich i 6.000 palestyńskich. 
Transporty pomarańcz z Italji i Palesty
ny nadchodzą w dalszym ciągu, nato
miast pomarańcze hiszpańskie już nie 
są spodziewane. 

Towary zakazane do przywozu 
©ci dnia wczorafsze^o 

Warszawa, 14 marca. 
W Dzienniku Ustaw z dnia 14 marca 

rb. ogłoszone zostało rozporządzenie ra
dy ministrów, wprowadzające zmiany 
w dotychczasowych przepisach o za
kazach przywozu niektórych towarów. 

Rozporządzenie to objęło zakazem 
przywozu następujące towary: banany, 
pomarańcze gorzkie t. zw. grap - fruits, 
cytryny, kawę i łupinki kawowe, her 

cynamon, goździki, kwiat goździkowy, 
żelazo - cjanki: sodowe, potasowe, wap 
nlowe, wapniowo - potasowe, aceton. 

Zakaz przywozu tych artykułów o-
bowiązuje od dnia 14 marca rb. Towary 
jednak wyżej wymienione nadane do 
bezpośredniego przywozu do Polski lub 
Gdańska przed tym terminem, o ile zo
staną zgłoszone do odprawy celnej w 
ciągu miesiąca, a więc do dnia 14 kwiet 
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batę, kakao, szafran, kardamon, pieprz nia rb. — dopuszczone będą do wwozu 
czarny, pieprz biały, ziele angielskie,! 

Zmiana celne] taryfy przywozowe! 
Rozporządzenie ukazało się już w „Dzienniku Ustaw" 

Warszawa, 14 marca. 
W dziesiejszym Dzienniku Ustaw 

ogłoszone zostało rozporządzenie rady 
ministrów, zmieniające niektóre punkty 
celnej taryfy przywozowej. 

Według tego rozporządzenia cło od 
100 klg. wynosić będzie dla następują
cych towarów (pierwsza cyfra odnosi 
się do I-ej grupy, druga cyfra — do II-ej 
grupy stawek celnych): banany 380; 
300, banany sprowadzane przez porty 
polskiego obszaru celnego 200; 200, ba
nany niedojrzałe, sprowadzane przez 
krajowe dojrzewalnie do portów pol
skich — za pozwoleniem ministra skar
bu — 51; 51, pomarańcze i mandarynki 
380; 300, pomarańcze i mandarynki spro 
wadzane przez portyź polskie 200; 200, 
pomarańcze gorzkie t. zw. Grape-fruits 

daktyle sprowadzane przez porty pol
skie 125; 125, kawa i łupinki kawowe, 
surowe 400; 300, kawa i łupinki kawowe 
sprowadzane przez porty polskie 170; 
170, pieprz czarny, biały, ziele angiel
skie i cynamon niemielone 815; 650, mie
lone, krajane 940; 750, pieprz czarny, 
biały, zieleąngielskie, cynamon — nie
mielone, sprowadzane przez porty pol
skie 550; 550, te same artykuły mielone 
względnie krajane, sprowadzane przez 
porty polskie 650; 650, goździki, kwiat 
goździkowy, badian, imbir, kwiat muż-
katołowy, gałka mużkatołowa, pieprz 
turecki w suchych strączkach oraz in
ne korzenie — niemielone 725; 580, mie
lone względnie krajane 790: 630, towary 
te niemielone, sprowadzane przez porty 
polskie 300; mielone względnie krajane, 

Srebrne l isy d r o ż e j 
Aukcje futrzane w Leningrad 

Na aukcjach futrzanych w Leningj*] 
dzie na podkreślenie zasługuje duża «»' 
tywność odbiorców polskich, zw); 
przy zakupach srebrnych i niebicswici 
lisów. Również bardzo poważne pa f t ' 
krecich futer zakupione zostały P r z e 

odbiorców polskich, przyczem ceny 
równo na te futra, jak i lisy były "J 0 ' " ' 
ne. Zwłaszcza jeżeli chodzi o srebru 
lisy to ceny ich kształtowały się w 2 r a ' 
nicach o 30 proc. wyższych aniżeli n* 
ostatnich aukcjach futrzanych w L°"' 
dynie. 

Egipt podnosi c U 
Dekretem królewskim w p r o w a d ^ 

wek celnych w ciągu lutego b. 
została w Egipcie zmiana szeregi' st» 

r. Znam 
ta dotknęła szereg polskich artykuł", 
eksportowych, m. in. meble gięte ora2 

ich części, szkła do lamp oraz spreżJ NY 

meblowe i t. p. Na rynku egipskim SP 
dziewane są dalsze zmiany celne, Pf7-Ż 

czem zainteresowane sfery liczą -s,C|a| 
możliwością nałożenia specjalnych of" 
na towary pochodzenia Jannńskłego. 

380; 300, pomarańcze gorzkie sprowa- sprowadzane przez porty polskie 365: 
dzane przez porty polskie 65; 65, cytry- 365. tłuszcz kakaowy 95; 75. 
ny 63; 50, cytryny sprowadzane przez Rozporządzenie to weszło w życie z 
porty polskie 30; 30, dalktyle suszone w j dniem 14 marca r. b. 1 

Rozbite porozumienie merceryzatorów 
Spadek cen wskutek silnej konkurencji 

Przed kilku miesiącami utworzone 
zostało w Łodzi porozumienie oroducen 
tów merceryzatorskich (specjalny spo
sób farbowania przędzy dzięki któremu 
otrzymuje się jedwabisty połysk). Poro 
zumienie to zorganizowane zostało w 
formie kartelu, którego działalność obej 
mowała produkcję, warunki snrzedaży 
ceny i t. p. 

Kartel ten jednak nie istniał długo i 
przed niedawnym czasem uleizl rozbi
ciu wskutek zarówno tarć wewnętrz
nych, jak i złej koniunktury, dającej się 
odczuć w tym dziale produkcii ze spe
cjalną siłą. Przyczyną konfliktu we
wnętrznego kartelu merceryzatorów 
było wyłamanie się jednej z firm z urno 
wy kartelowej. Firma ta. znalazłszy się 
w trudnościach płatniczych, zeszła z 
cen, wzamian za co otrzymała od 

iiliHiiinl|!||l 
MUI' 

swych klientów około 10 tvs. zł. tytu
łem przyszłych należności. Oczywiście, 
zmusiło to i pozostałych uczestników 
porozumienia do obniżenia cen. wskutek 
czego Umowa straciła swa wartość. 

Stan bezkartelowy w produkcji mer 
ceryzatorskiej, aczkolwiek trwający 
względnie jeszcze krótko, dał sie już po 
ważnie odczuć. W czasie istnienia kar
telu cena za merceryzowanie została u-
normowana w ten sposób, że za paczkę 
4 i pół kg. przędzy mercervzator pobie
rał zł. 4.75. obecnie po rozbiciu Dorozu
mienia wskutek znaczne! konkurencji 
cena spadła do zł. 3.20, a nawet niżej. 

12 b. m. odbyło się zebranie człon
ków porozumienia celem ostatecznej l i 
kwidacji rachunków między producen
tami, co wskazuje, że odnowienie umo
wy jest zupełnie nieaktualne. 

IIIIIIIIII!! 

S Z T A N D A R W O L N $ i € l 
lat Walki i 

E U R O P A " 

Epokowy Monument 
Filmowy 

W k r ó t c e w fleinte 

K I E P U R A 
Trawienie regulują zioła Choleklnaza H- Nie-

mojewskiego Nr- 1 przy rozwolnieniu, Nr- 2| Ostatn ie dni ! 
przy zaparciu, Nr. 3 przy uporczywem za
parciu. I 

w szampańskiej komcdji p. t. „DLA CIEBIE Ś P I E W A M " 

K i n o „ E U R O P A * 

C E N Y 
M I E J S C 

O D I . 

dWf, 
' Z W A L C Z A 

MOTOPIRIN motor ^ 

Zarząd Stowarzyszenia „RODZINA s S ' 0 ^ 
KOWA" uprzejmie zaprasza na 

T0NB0LĘ-BRID5E 
z dużą ilością farcttW 

która się odbędzie w sobotę dnia 16 marca J 
w lokalu Ogniska Oficerskiego przy ul. Jcr% 

ZARZĄD R-W 
Tombole te będą się odbywać co so»0'-
Wstęp dla zaproszonych gości 2 zl. 50 

dla członków Ogniska i ich rodzin 1 zl- ™. 

" " " ^ S M T L R O Z M ^ ^ ^ 
Ostatnie występy ALEKSANDRA GRAN A 

Dziś, w piątek po cenach ulgowych 
cały parter 1 ZL. 

„ B Ó G Z E M S T V . / 
Jutro w sobotę o godz. 12.30 „Sumlenlo 

4.30 „Ahaswerosz" i 9.30 „Sumienie ŚW'»J()!,II 

W środę, 20 bm. najbogatsza impreza. s e 

Jubileusz 25-lecia pracy teatralnej 
DYR. D. CELMAJSTERA. 

Bilety już do nabycia. 

DWIE NAJBLIŻSZE IMPREZ 
„ORBISU". 

Dnia 19 bm. organizuje biuro ->^r, 
HI5 

L-MJUL J.J. (LMU, \)t SILLLL/.LL.N WILLI „ y 

indywidualne wyjazdy do W a r s z a ^ i 
w związku z Imieninami MARSZALKA 0PC 
sudskiego, które w dniu tym obch»f l 

są w stolicy bardzo uroczyście. ' W 
chcących wziąć udział w Targać'' pi
skich, Biuro „Orbis" wyrabia "!Li<r 
paszporty do Czechosłowacji. \ 
cześnie przyjmuje zapisy na v°f\j»if 

ski Józefa Piłsudskiego, mający ™yg 
ści Imienin Pierwszego Marsza ^ 

być w dniach 18 i 19 marca r. b. * y 
szawie, P.B.P. „ORBIS" wyd a J 

demu bez ograniczeń. 
Do Warszawy i z powrotem 

wynosi zl. 6.- DNI',1, 
I 

\v l". u> Wyjazd moeż nastąpić już u sihj 
o godz. 20-ej. Podróż, powrotna 
ukończona najpóźniej dnia 20 
do godz. 24-ej. f\ 

Informacje i zapisy tylko 
„ORBIS". 

wycieczce wiosennej, obejmującej ^ § 
Hiszpanja—Riviera—Marokko (° u

h ij et? 
5 do 29 kwietnia) oraz sprzedaje » A 
na wycieczkę do Ziemi Świętej. 1 

i Turcji. . r 
Wszelkich bliższych In'ornifcA|if« 

dzieła i zapisy przyjmuje Polskie ^ i 
Podróży „Orbis", Piotrkowska »*: 
Piotrkowska nr. 67. 

YVA*' 

k0<5 
ULGOWY PRZEJAZD DO 

SZAWY. 
Wobec licznych zapytań, ' e l l ic JJJ 

Jemy, iż karty uczestnictwa w . 

fez 

v 

'K;,"OŚ< 

3.—, uprawniające do nabycia. c l } - , , 
biletu kolejowego na Obchód urw po 
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stni r o z k ł a d lo tów 
oprowadzony zostaje z dniem 

1 kwietnia 
, 2 dniem 1 kwietnia r. b. wprowadzo-
I dostaje na naszvch linjach komunika-
»lotniczej letni ; ./.kład lotów, KTÓRY 
'.Wiązywać będzie do 5 października 

11,, . N owy rozkład lotów na linjach, ob-
F wanych przez P. L. L. „Lot", uzgod 
>iol ' Z . r o z k 'adem kolejowym, żeglugi 
. rskiej oraz rozkładami lotów na za
OCZNYCH linjach lotniczych, wprowa-
J? w stosunku do lat ubiegłych szereg 
3>SZEŃ, polegających ńa bezpośred-
J 1 1 Połączeniach bądź wyłącznie lotni-
J C H - . bądź kolejowo-lotniczych lub lot-

l Z o-okrętowych. 
. ważną inowację wprowadzono m. in. 
\ N I Warszawa — Bukareszt — Sof ja 
Jj^oniki. Dotychczas podróż z War-
c*V do Sofji, Salonik i Aten rozłożona 
£'

a na dwa dni z noclegiem w Buka
C I E . Obecnie w kierunku z Warsza
J stworzono połączenie kolejowo-sa-
J^towe (Z Warszawy pociąg nocny 
L Lwowa, stamtąd zaś samolotem), 
Jyti któremu nie traci się czasu na 
if ' eS w Bukareszcie i przybywa się do 
• w dniu odlotu ze Lwowa. W kie-
» H Z Aten do Warszawy ustalono 
powite połączenie lotnicze w ciągu 
[."ego dnia. W Salonikach samoloty P. 
L l - „Lot" będą miały bezpośrednie po
CENIE z Atenami, a stamtąd z Bliskim 
*EKIM Wschodem (EGIPT, Palestyna, 
r «. Indje, Afryka, Australja). Na linji 

y i rszawa—Lwów samoloty będą mia-
J*'e Lwowie bezpośrednie połączenie 
TALOWE do I ze Śniatynia, Zaleszczyk, 
'"nobycza, Borysławia itd. 
^ linji Warszawa—Poznań—Berlin 
'loty będą mogły zabierać pasaże-

7> Przybywających tego samego dnia 
WDZI do Warszawy lub Poznania. W 
t'r]inie samoloty te będą MIAŁY hezpo-
Mc połączenie lotnicze z Frankfur-

J Lipskiem, Norymbergą, Dreznem, 
B&a, Wrocławiem, Kopenhagą, Mai
l i Hamburgiem, Amsterdamem, Lon-
l Ł E R N , Brukselą, Kolonją. Paryżem itd. 

P. 1. Miedzińska o b o d l i 
Proca młodocianych nie może być podstawą kalkulacji 

Zastępczyni głównego inspektora 
pracy p. Janina Miedzitiska, która w 
ciągu ostatniego roku kilkakrotnie w i 
zytowała łódzkie zakłady przemysłowe, 
interesując się szczególnie warunkami 
pracy kobiet i młodocianych, zawarła 
bardzo interesujące uwagi w małej bro
szurce, Wydanej nakładem głównej in
spekcji pracy. Materjał, jaki zebrała p. 
Miedzińska zasługuje ze wszechmiar na 
uwagę. 

Od kilku już lat inspekcja pracy za
obserwowała, że praca robotników mło
docianych nadmiernie się rozrasta, co 
przyczynia się do wypierania z prze
mysłu robotników dorosłych. Młodzież 
robotnicza jednak poczęści nie odnosi 
wskutek tego żadnych korzyści ekono
micznych, nie utrwala swego bytu, al
bowiem już po kilku latach wypierają 
ją nowe, nadchodzące zastępy nielet
nich robotników. 

W niektórych gałęziach przemysłu, 
a zwłaszcza w przemyśle włókienni
czym, odsetek młodzieży pracującej do
chodzi do 30 i 40 procent. Odsetek ten, 
ze szkodą dla robotników dorosłych, 
wykazuje stałą tendencję zniżkową, sko
ro konieczność zmniejszenia kosztów 
produkcji osiąga się przez zatrudnienie 

ników młodocianych. 
Podkreślić również trzeba, ze mło

dociani są najczęściej wyz-yskiwani nie
tylko ekonomicznie, ale i pod względem 
ich zdrowia, są bowiem używani do pra
cy zbyt ciężkiej i nieodpowiednie] dla 
.słabych jeszcze organizmów. 

Również i z punktu widzenia gospo
darczego nie jest słuszne, by przedsię
biorstwo opierało całą swoją kalkulację 
na pracy małopłatnej młodzieży, stwa
rzające w ten sposób niezdrową i szko
dliwą1 konkurencję dla innych przedsię
biorstw oraz nietrwałe podstawy włas
nej egzystencji. Pierwsza lepsza bowiem 
ustawa, wprowadzająca ograniczenie 
pracy młodzieży, podcina byt handlowy 
takiego przedsiębiorstwa. 

Wobec tego — pisze inspektrka Mie
dzińska — państwo drogą ustaw specjał 
nych usiłuje przedewszystkiem ograni
czyć prace młodzieży robotniczej do 
norm właściwych. Dotychczas pod 
szczególną uwagę wzięto przemysły 
szkodliwe dla zdrowia młodzieży, a 
więc — przemysł metalowy, poligraficz
ny i szklany. W krótkim czasie ustawa 
obejmie również przemysł włókienni
czy. 

Dzięk'. tym wysiiłkom, odsetek mlo 

tycie społeczne. 
^ALNE ZGROMADZENIE ŁÓDZKIEGO 

\ V OEWODU MIEJSKIEGO L.O.P.P. 
Jltt.dniu u marca r. h. w sali obrad Rady 
«fjj'ek^odbyło się pod przewodnictwem F 
C'Y Qrodzkiego, 

,zKromadzenie 
d-ra Wrony Stanisława, 

iiMu/.NNC Łódzkiego Obwodu Miei-
C'-O.P.P. w liczbie 78 osób. 

S r»..^°zdania złożone przez zarząd i kom 
X M y ! n ą w y k a z a , V > ż e w ubiegłym roku 
V k 1 b ' d u z e rezultaty we wszystkich dzie-
Y.. działalności L-O.P.P. 

tańszego personelu robotniczego. Siłą Idocianyui robotników będzie się stop-
faktti więc zainteresowane zakłady prze fniowo zmniejszał — Jo jest właśnie dą-
mysłowe starają się zatrudniać pracow- żeniem głównej inspekcji pracy. (i) 
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WIEŚCI SPORTOWE 
< flOOOOOCOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO O O O O O O 

Dział oficlalny Ł.Z.O.P.N. 

%JL.cyniku dyskusji uchwalono zarządów: 
\ n absolutorium oraz podziękowanie za 
SJSi działalność. 
, '*5, c °wany przez zarząd program prac na 
\ » i °raz preliminarz budżetowy uchwalono 

tylnie bez zmian. 
\ Końcu dokonano przez aklamację wybo-
Sli,V,ZaiJu

 (uzupełniających) oraz komisji re-

'Win16 Zgromadzenie zakończone zostało 
* fotografią uczestników. 

Ź. T. K. 
Bł̂ JSFWS W niedzielę. 17 bm. — do Żyd 
?o ~'*rców i na wystawę prac H. Barczyń-

T A 6 / h i ó r k a o godz. 11-ej w lok. T-wa. 
@%[**y: W piątek, dn- 15 bm. o godz. 21, 
Y n , " A W lok. T-wa odczyt p. dr. W. Fal-
t li(jj : -Kult Żydów i nar. soc. dla Szyllera". 

*Vsk 0 e o d z • 1 7 " c ' odbędzie się herbatka 

. * V c j A TOWARZYSTWA OGRÓDKÓW 
«v'a|oż DZIAŁKOWYCH W ŁODZI. 
! (

 s0otit,n,e w r o k u ubiegłym ogródki dzialko-
VLWLr°nv s i ę 2 ''ardzo życzliwem przyjęciem 
l l j ,U»*e I l 0 ' e c z e^ s t ' w a* c z e B 0 _ ( * o w o d e n i l e s t 

W "ieu!?0,, 2 a i«tych działek^ Ponieważ pozo 
V r ?yst«.~ i l o ś ć d z i . a , e k W 0 . l n .y . c I ! — Zarząd iM^le lk ' 

\ $ Cr 3 c

s ' W a Pragnąc je przydzielić zwofennl-
V l i r „* . w ogrodach, oraz pragnąc zapoznać 

1j|a?,0' z całokształtem zagadnienia ogród-
S L"1 k W y c n w porozumieniu z Polskim 
t ' M6rvJr*yżem urządza poranek propagando-

I R ? D B C D Z I E slQ dnia 17 marca (niedziela) 
!tu II. y r a n o w sali kina „Przedwiośnie" 
... I w v <

e r o 'iiskiego. Poranek połączony bę-
K» ).*,s^ietlenicm filmu „W krainie Słońca", 

p ła tny . 

Komunikat Nr. 6 
Wydziału Gier I Dyscypliny 

z dnia 14 marca 1935 r. 
lii Poleca się wszystkim klubom z terenu 

ł.ZOPN do przesłania bezpośrednio do Polskie
go Związku Piłki Nożnej (Warszawa — Mar
szałkowska 49, TA. 4) w terminie do dnia 31-go 
marca 1935 r.. wykazu imiennego, w porządku 
alfabetycznym nazwisk graczy zgłoszonych i po
twierdzonych przez PZPN, których dany klub 
uważa obecnie za swych czynnych zawodników. 
Graczy juz nieczynnych nie należy podawać w 
wykazie w celu usprawnienia i zaktualizowania 
ewidencji graczy. 

Wyikaz należy sporządzić w trzech egzem
plarzach. Po sprawdzeniu w PZPN jeden egzem 
pierz powróci do ŁZOPN, jeden otrzyma klub, 
jeden zaś pozostanie w PZPN. 

Zwraca się uwagę klubom na bezwzględnie 
punktualne wykonaie niniejszego polecenia. 

2. Weryfikuje się następujące zawody o ml-
slrzoslwo klasy „C" na r. 1934: KP Zjednoczo
ne — TG Sokół (Aleksandrów) w dniu 5. °. 1934. 
roku 4:3 ' 2 punkty dla KP Zjednoczone. 

Na podstawie powyższej weryfikacji drużyna 
KP Zjednoczone awansuje do klasy B na okres 
rozgrywkowy 1934—35. 

3. Pismo WKS L. dz. 42-35 z dnia 12. I I I . 35 
załatwia się przychylnie w tym sensie, że udzie
la się zawodnikom Świątkowi T-, Kempińskie
mu S, i Kamińskiemu S. zezwolenia na udział 
w zawodach WKS — Hakoah w dniu 17.111. 35 
z zastrzeżeniem, iż ŁZOPN nie bierze na siebie 
materjalnej odpowiedzialności za leczenie wy
mienionych w razie ich kontuzjowania w powyż 
srych zawodach, 

4. Podaje się do wiadomości, iż PZPN po
twierdził następujących graczy karencyjnych: 
Gwoździńskiego Edwarda dla WKS—Łódź i Óle-
scha Herberta dla Union-Touringu. Obaj po
twierdzeni zostali z data 1. I I I . 1935. 

5. Podaje się do wiadomości r>, Władysła-
' wowi Twardowskiemu, iż otrzymał on wykre
ślenie z SKS (Łódź) z datą 15. 9. 19931 r„ wo
bec czego nie podlega karencji. 

6. Podaje się do wiadomości Wojskowemu 
Klubowi Sportowemu, że w sobotę, dnia 16, I I I 
1935 r. Komisja W G ' i D ŁZOPN dokona przy
jęcia boiska do rozgrywek mistrzowskich. 
wKS ze swej strony przygotuje na godz. lfl-tą 
przyrządy miernicze i deleguje swego przedsta
wiciela. 

7. W myśl dezyderatu Walnego Zgromadze
nia ŁZOPN, naskutek likwidacji Źydowikiego 
Klubu Sportowego w Sieradzu (klasa B), prze
suwa się do klasy B Żydowskie Stowarzyszenie 
Sportowo - Gimnastyczne na miejsce zlikwido-i w antu dzisiejszy! 
wanego ŻKS z przydziałem do rozgryyrkowej 1 yera przy ul. Piotrkowskiej 295 o" godz. 20-ej 
grupy pabjanlckiej. 1 wlecz, zapowiedziany mecz bokserski drużyno-

8. Wzywa się przedstawicieli klubów klasy jwv Zjednoczone — Geyer, w ramach którego 
„A" na konferencję w dniu 20. I I I . 1935 r. godz. I odbędzie się 9 walk. 

]8-ta dli dokonania losowania drugiej kolejki 
mistrzostw klasy „A". 

9. Przypomina się klubom klasy ,,C", iż ter
min zgłoszeń do mistrzostw klasy C upływa z 
dniem 18. III. 1935 r. 

Rekordowy skok Marusarza 
Polak osiągnął 90 mtr. 

Blałogród, 14 marca. 
W górskiej miejscowości Planica 

w Jugosławjl odbyły się w czwartek tre 
ningowe skoki narciarskie przed wiel- i 
kim międzynarodowym konkursem, któ? 
ry odbędzie się w najbliższą niedzielę. 
W skokach Osiągnięto nadzwyczajne 
wyniki. 

Norweg Andersen osiągnął skok usta
ny 93 m. Jest to wynik bliski rekordu 
światowego. Również wspaniały wynik 
osiągnął Stanisław Marusarz, który sko 
fzy ł na 90 m., zbliżając się również do 
rekordu światowego. 

Takiego wyniku nie osiągnął jeszcze 
nigdy żaden polski narciarz. 

Brawo Tarłowski! 
Nowy sukces młodego tenisisty 

San Retno, 14 marca. 
Dzisiaj w ramach międzynaro

dowego turnieju tenisowego Tarłowski 
rozegrał spotkanie z doskonałym tenisi
stą francuskim Lesuerem, zwyciężając 
go w 2-ch setach 6:3, 6:1. Drugą niespo
dzianką była porażka wiocha Palmie-
ri'ego, który uległ w spotkaniu z cze
chem Caską 1:6, 6:2, 0:6. Witman prze
grał z węgrem Gabrovitzem 5:7, 4:6. 
Mecz piłkarski Hakoah—W. K. S. 

W nadchodzącą niedzielę odbędzie się na 
boisku WKS-u o godz. 15-ej po południu towa
rzyski mecz piłkarski WKS—Hakoah. W przer
wie meczu odbędą się bieg! otwarcia sezonu 
lekkoatletycznego Hakoahu na 1000 mtr, dla ko
biet i 2000 mtr. dla mężczyzn. 

Dziś walczą bokserzy K.P. 
Zjednoczone I Geyera 

W dniu dzisiejszym odbędzie się w sali Ge-

Nie kupują cukierków 
bo pomarańcze są tańsze 

Na posiedzeniu przemysłowców cu
kierników ożywioną dyskusję wywołała 
sprawa znacznego spadku produkcji cu
kierniczej. Przedstawiciele poszczegól
nych wytwórni stwierdzili, że w stycz
niu i lutym r. b. zapotrzebowanie na cu
kierki i czekoladki w porównaniu ze 
stanem z listopada i grudnia ub. r. spa
dło o'15—20 proc. Ten nieoczekiwany 
spadek zapotrzebowania, które normal
nie w okresie karnawału wzrastało, cu
kiernicy tłomaczą potanieniem poma
rańczy. 

W sprawie tej postanowiono inter
weniować za pośrednictwem Zw. Izb 
Rzemieślniczych u sfer rządowych, tem-
bardziej, że spadek produkcji cukierni
czej, odbija się na produkcji cukrowni
ctwa, które równomiernie zaintereso
wane jest w konkurencji pomarańczy. 

Okradł przyjaciela 
Przed sądem okręgowym odpowia

dał wczoraj człowiek, który okradł 
przyjaciela. 

Kazimierz Kaczyński, był w wiel
kiej zażyłości z Stanisławem Szczer-
skim, zamieszkałym przy ul. Zgierskiej 
64. Kaczyński często przesiadywał w 
mieszkaniu Szczerskiego, nawet wtedy, 
gdy właściciela mieszkania nie było. 

Kaczyński był biedny. Szczerskiemu 
powodziło się lepiej. 

Któregoś dnia Kaczyński załadował 
w dużą walizę co najcenniejsze rzeczy 
z mieszkania przyjaciela, zabrał mu go
tówką 2680 zł. i wyszedł chyłkiem. Traf 
chciał, że na ulicy Łagiewnickiej za
trzymał go strażnik straży granicznej, 
podejrzewając, że ma do czynienia z 
przemytnikiem. 

Oskarżony porzucił walizkę i zbiegł. 
Po kilku dniach został jednak Kaczyń
ski ujęty i wczoraj postawiony przed 
sąd okręgowy. 

Kaczyński skazany został na rok 
więzienia. (gas.) 

Ż e b r a k — z ł o d z i e j 
okradł litościwą kobietę 

Do mieszkania Jadwigi Szmukler, 
zam. przy ul. Odyftca 3, zapukał wczo
raj żebrak, prosząc o jałmużnę lub o 
łyżkę strawy. Szmuklerowa była akurat 
przy obiedzie — to też wprowadziła że
braka do mieszkania i dała mu talerz 
zupy. Tylko na chwilę pozostawiła do
bra kobieta żebraka samego w mieszka
niu. Ody wróciła, zastali nieład w sza
fie i brak w niej zawiniątka z 1480 zlo
tem!, stanowiącemi całe oszczędności 
nieszczęśliwej SzmukleroweJ. 

Alarm poszkodowanej i Jej lament 
narazie nie pomogły. Policja szuka cy
nicznego złodzieja. 

Za dobre serce można nieraz ciężko 
pokutować. Trzeba wiedzieć, komu oka
zuje się pomoc. (g) 

Dodatkowa 
komis ja poborowa 

W e s o ł a W d ó w k a 
w roi. gł. 

Mara [Iievalier, 
Jeanette Iffac Donald 

Scampol 
D z i ś 2 f i l m y w } e d n y m p r o g r a m i e 

n f i czyli I I . 

0 „Urwis z Wiednia' 

Dziś, w piątek, dnia 15-go bm. w lokalu 
biura wojskowo - policyjnego zarządu miasta 
Łodzi przy ulicy Piotrkowskiej 165 od godziny 
8 rano. do 3 po południu urzędować będzie do
datkowa komisja poborowa dla P. K. U. Łodż-
Miasto I, na którą winni się stawić poborowi 
rocznika 1913, którzy z jakichkolwiek wzglę
dów nie stawili się na ubiegłe komisje, oraz 
poborowi roczników starszych, nie posia
dający uregulowanego jeszcze stosunku do 
służby wojskowej, a zamieszkali na terenie 2, 3, 
5, 8, 9 1 11 komisariatów policji. 

Na komisję zainteresowani poborowi winni 
zabrać ze sobą dowód osobisty, lub zaświadcze
nie tożsamości z fotografią, kartę odroczenia 
fluiby wojskowej (o ile poborowy korzysta z 
odroczenia), świadectwo zawodowe 1 świadec
two szkolne. 

Należy zaznaczyć, iż w dniu 28-ym bm. 
urzędować będzie dodatkowa komisja po
borowa dla P. K. U. Łódź-Miasto II. na która 
•winni się stawić poborowi, jak wyżej, zamiesz
kali na terenie 1, 4, 6, 7, 10, 12, 13 i 14 komi
sariatów policji. 

Nasz reporter zanotował... 
W warsztacie ślusarskim przy ul. Zarzew-

skiej 11 Zygmunt Kijański, ślusarz, zamieszkały 
przy ul. Wójtowskiej 48. przez omyłkę zamiast 
oliwy nalał sobie na ręce kwasu siarczanego i 
doznał ciężkich poparzeń obu rąk i lżejszych 
twarzy. 

Poszkodowanego opatrzył lekarz pogotowia. »» * 
Na Bałuckim Rynku, w poczekalni tramwa

jów zasłabł z głodu bezdomny i bezrobotny 
26-letni Stefan Kuciesza, którego lekarz pogoto
wia skierował do zbiorni miejskiej. 
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nitu Kum 
. . . nie zachowyje jędrnoścl • deWkalnośd 
naskórka.. Jeśli jego działanie ogranicza się 
jedynie do maskowania braków cery... To 
znaczy, że łen krem nie jesł czynny. 
Przy stosowaniu CREME SIMON \warz Pani 
zajaśniałaby młodością pełne uroku i uchro
niłaby ją Pani na zawsze od zmarszczek. 
Droga do doskonałej piękności wiedzie przez j 

i5 Ul 1935: :Nr. 73 

Droga U U 

Dr. W. BALICKA 
SIENKIEWICZA 5 2 (róg Nawrotu) 

Nr. lei. 194-03. 
Choroby s> '.me I weneryczne 

przyjruule ki biety I dzieci od I do 3 
1 od 7 do 8-el. 

Dr. BRAUN 
* o w r ó c i ł 

Spec. chor. skórnycli 1 wenerycznych 
przyjmuje od 8—1-ej I od 4—8 wiecz. 

Cegielrdana 4, tel. 216-90 
LEKARZ • DENTYSTA 

Dr. MED. 

S . K a n t o r 
Specj. CHOR. SKÓRNYCH 

I WENERYCZNYCH. 
PIOTRKOWSKA 90 

Telef. 129-45. 
Przyjmuje od 8—2 i od 6—9 wiecz. 
w niedziele i święta od 8—2 po poł. 

Dr. J a n Polak 
CHOROBY WEWNĘTRZNE 

I ALLEROICZNE. 
Gabinet Elektro i światloieczniczy. 

ul. N A W R O T Nr. 7 
Tel. 164-21. 

godz. przyjęć 5—7.30. 

Zarząd Spółki Akcyjne] 

„KOLEJ ELEKTRYCZNA ŁóOiKA, Spółka Akcyjna" 
ma zaszczyt zawiadomić PP. . Akcjonarjuszów, 
że w czwartek, dnia 28 marca 1935 roku, o go
dzinie 17-ej odbędzie się w lokalu Banku Prze
mysłowców Łódzkich w Łodzi przy ul. Pierac-
kiego Nr. 15 

mv Zwyczajne Walne Zgromadzenie 
z następującym porządkiem dziennym: 

1. Rozpatrzenie i zatwierdzenie sprawozda
nia, bilansu oraz rachunku zysków i strat za rok 
1934 i pokwitowanie władz Spółki. 

2. Podział zysku za rok 1934. 
3. Uchwalenie budżetu na rok 1935. 
4. Wybór dwóch członków Zarządu (par. 26 

statutu). 
3. Wybór trzech członków Rady Nadzorcze] 

(par. 38 statutu). 
6. Wolne wnioski. 
PP. Akcjonariusze, zamierzający uczestni

czyć w tern Zgromadzeniu, winni złożyć swe 
akcje albo kwity depozytowe notarjuszów lub 

m krajowych instytucyj kredytowych w biurze 
W Zarządu Spółki w Łodzi, ul- Tramwajowa Nr. 6, 
| najpóźniej do dnia 20 marca 1935 r. włącznie- j 

uży wybór B O M B O N I E R oraz nowości pol" 
S k ł a d Czek. I Cuiirów 

A „D0R0TEA" 
Śródmiejska 0 1 

U w a g a : Na nadchodzące święta , | ( 

10 p rocen t r a b a t u o d bombom* 
• • M H H M I B I 

M a t k i ! 
Zapisujcie 
swe 
niemowlęta 
do 

Do akt Nr- Km 209/35'' 
OBWIESZCZENIE. , t ( r 

Komornik Sądu Orodzkiego * J,,, 
dzi, rew 15-go zamieszkały w 
przy ul. Piotrkowskiej 132 na *»-# 

dzie art- 602 K. P. C. ogłasza, » , 
dniu 20 marca 1935 r- o godz- ^.0<j 
Aleksandrowie, przy ul. Kości* 
23/25 odbędzie się publiczna l W " ^ 
ruchomości a mianowicie: 220 tuzin k 

pończoch półjedwabnych dam'6^, 
nowych, oszacowanych na '4C z'!'/ł 
mę zl. 6600.—.które można °K ' f r,»' 
dniu licytacji w miejscu sprzeda"' 
czasie wyżej oznaczonym. 

Łódź, dnia 22 lutego 1935 r« 
Komornik: .„dl 

( - ) W. TRZEBIATOWA 
Sprawa firmy „Milllcr Sta»b 

ne w Zurichu", p-ko Spadk, ( J 0 " N I 

Knappe. —-"'ii 

przyjmuje od U—1 I od 6V-8 po pol. 

P i o t r k o w s k a 51 
telef. 121-23 

DOKTÓR H.SZUNACHER 
CHOROBY SKÓRNE I WENERYCZNE 

Piotrkowska 56 
tel. 148-62. 

Od 9 - 1 , od 5 - 9 pp., 
w niedziele i święta od 10—1. 

Do akt Nr. Km 269/35 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło
dzi, rew- 2-go zamieszkały w Łodzi, 
przy ul. Przejazd Nr. 40 na zasadzie 
art- 602 K. P- C. ogłasza, że w dniu 
19 marca 1935 r. o godz. -12-ej w Ło 
dzi, przy ul. Głównej nr. 11 odbędzie 
się publiczna licytacja ruchomości, a 
mianowicie: Urządzenia sklepu, mebli, sic wyżej oznaczonym-

Do akt Nr. Km 344/35 r. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło
dzi, rew. czternastego zamieszkały w 
Łodzi przy ul, Wólczańskiej Nr. 91 na 
zasadzie art- 602 K. P. C. ogłasza, że 
w dniu 18 marca 1935 r. o godz. 13 
w Łodzi przy ul- Kopernika Nr. 55 
odbędzie się publiczna licytacja ru
chomości, a mianowicie: mebli, forte
pianu, radioaparatu, lodowni, pieca 
szamotowego, wagi i firanek, oszaco
wanych na łączną sumę zl. 5010.—, 
które można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
oznaczonym-

Łódź, dnia 25 lutego 1935 r. 
Komornik: 

( - ) LIPIŃSKI- _ 

Do akt Nr. Km 310/35 r. 
015 WIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło
dzi, rew. czternastego zamieszkały w 
Łodzi przy ul, Wólczańskiej Nr. 91 na 
zasadzie art- 602 K. P- C. ogłasza, że 
w dniu 21 marca 1935 r. o godz- 12 
w Łodzi przy .ul. Kopernika Nr, 16 
odbędzie się publiczna licytacja ru
chomości a mianowicie: krzeseł i lu
ster, oszacowanych na łączną sumę zl. 
810—, które można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu sprzedaży, w cza-

koszul męskich, rękawiczek męskich, 
pończoch różnych gatunków, oszaco
wanych na łączną sumę zł. 1015.—,' 
które można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
oznaczonym. ' 

Łódź, dnia 9 marca 1935 r. 
Komornik: 

( - ) LUDWIK HOLLAS. 
Sprawa Franciszka Ziółkowskiego, 

p-ko Herbertowi Sztenclowi. 

Łódź, dnia 25 lutego 1935 r. 
Komornik: 

( - ) LIPIŃSKI-

PoKójr 
u m e b l o w a n y 

slonec-tiy. może być z część, utrzyma 
ulem, Nawrot 2, III brama, front II 
metro, m, 31. telefon 124-03. 

*9 

BIURO DZIENNIKÓW i OGŁOSZEŃ 

P R O M I E Ń 4 * 

l ŁÓDŹ, ANDRZEJA 2, (dawniej Piotrkowska 81) 
T E L . 1 1 2 - 9 8 . 

Przyjmuje na rok 1935 wszelkie zlecenia P, T. Czytelników na 
prenumera ty czasopism i d z i e n n i k ó w miejscowych i krajo
wych oraz na f rancuskie i angie lsk ie . 

Tamże ogłoszenia do wszystkich pism krajowych po cenach redak
cyjnych 50-4 

t: Lokale 

MIESZKANIA 1, 2. 3, 4, 5, 6-cio no 
kojowe komfortowe, sklepy, h.kale 
biurowe- Pokoje umeblowane od zł. 20 
poleca „LOKUMPOL", Piotrkowska 55 
tel- 117-67. 
POKÓJ ładnie umeblowany, wejście 
niekrępujące telefon, front I p- Koper 
nika 19, m. 4. Zastać można 2—4 p-
8—10 w. 
POKÓJ umeblowany, niekrępujący, 
solidnej osobie'ód'zaraz do wynajęcia 
Sienkiewicza 20, front ni. 7. 

c Posady 

Do akt Nr. Km 497/35 r«; 
OBWIESZCZENIE. „, u, 

Komornik Sądu Grodzkiego * j f > 

dzi, rew 15-go zamieszkały'« ^ 
przy ul. Piotrkowskiej 132 na »*, 
dzie art. 602 K. P. C. ogłasza, 
dniu 18 marca 1935 r. o godz-
wsi Zygmuntów, gm. Puczniew, Lj. 
łódzkiego odbędzie się publiczna 1

 j t, 
tacja ruchomości, a mianowicie' ̂  
wentarza żywego i bryczki, 0 5 w 
wanych na ' 
re można 
miejscu sprzedaży, w czasie 
oznaczonym. 

Łódź, dnia 18 lutego 1935 
Komornik: ,ci/I. 

(_) w. TRZEBIATOWA 
Sprawa Antoniny Augustyniak' 

Adolfowi Titnowi. 

POTRZEBNA dziewczynka na kilka 
godzin dziennie. Zgłosić się Rubin, ul. 
Cegiclniana 7-

SZYJĘ WYKWINTNIE 
BIELIZNĘ MĘSKU 

po cenach bardzo niskich. 
Przyjmuję również wszelkie 

reperacje I szyole po domach, 
ul. 6-go Sierpnia 76 

m, 16, III p. 

LEKARZ-denty.stka poszukiwana do ga 
binetu w Łodzi na godziny popoluduio 
we. Oferty „Natychmiast". 
» • » • • • • • • • • • • • • » • • • • » • » • • 

Dyplomowana pielęgniarka 
ŁÓDŹ, Narutowicza 6, m. 6 

Tel. 151-7U. 
Wykonywa zabiegi w zakres 
pielęgniarstwa wchodzące: za
strzyki, bańki, pjjawki I opatrunki 
chirurgiczne. 25—2 

POTRZEBNA szwaczka do maszyny 
krzyżykowej „cyk-cak" i hafciarka do 
maszyny Adlera. Fabryka trykotaży, 
Narutowicza 57. 

ZL. 35— pokój z klatki schodowej 
ewentualnie na garsonier;, Wiadomość 
Piotrkowska 62, m, 8, tel. 17-111-
DO WYNAJĘCIA duży lokal nadający 
się na aptekę, sklep kolonialny lub re
staurację w dobrym punkcie. Adres 
wskaże Republika. 17 

Nauka I wychowanie 

ANGIELSKIEGO konwersacji i litera 
tury udziela rutynowany nauczyciel 
Ul. Zawadzka nr. 21 m. 8a. front, co-
dziennie zastać od godz. 4—8 po pol 

JEŻYKÓW ANGIELSKIEGO, FRAN
CUSKIEGO — gruntownie udzielam, 
gramatyka, literatura, konwersacja, 
handlowa korespondencja. Tcl. 183-04 
i: 10—12 rano- 3—4 po poł. 

2 POKOJE elegancko umeblowane, u-
żywalnością kuctjni wszelkiemi wygo
dami, telefonu, do wynajęcia. Naruto 
wicza 56, m. 25. ; 1 UDZIELAM lekcji (korepetycji) elek-
Z CAŁODZIENNYM utrzymaniem do'trotechniki, matematyki i języka nie-
wynajęcia duży słoneczny pokój, ele-jmieckiego (w zakresie malej matury) 
gancko umeblowany. Centrum- Tele- Piotrkowska 103. m. 37. Zastać o g. 
fon. Traugutta 14, m. 8. . '10—11 r. i 8—9 w. 

i łączną sumę zł- 895'-~',|tf 
oglądać w dniu liO , t2',j«! 

,i...t im v> 

Rozmaite 5 
DROBNE ogłoszenia w ..ReP"»* 
są najlepszym i najtańszym śro" 
zetknięcia zainteresowanych 
Kto chce: 1) znaleźć lokatora W' 
lokatora, 2) znaleźć mieszkania 
pojedynczy pokó], 3) sprzedać 
chomość lub rzece, 4) kupić 
wiek okazyjnie, 5) dostać posi 
wyszukać pracownika — niech'™ 
da drobne ogłoszenie do .iRcPjjy 

„Czysto śŁ 
urzyjmuje cykltoowame. <trut!> f 
Irnterowanie ouz sprzątanie łJ'"' 
oj Czyszczenie szyb , y 

Piotrkowska i-l. telefon J S i ^ ' 

tjnj PlES niemiecki wyżel, biały * ' j $ 
zowe łaty, kulawy zaginął, ^a-oUj 
znalazca zechce zawiadomić 1" \ 
stopada 67, tel. 203-04. - - ^ y 
PKZYBLAKAŁ się pies wyżel j j ^ 
wy, białe nakrapiane laty do 
nia za zwrotem kosztów- Mars* . 
ska 25, m. 2-
ZAGINAŁ statut Związku ZawO w 
go Administratorów i Rządc0 $h 
mów w Łodzi ul. Piłsudskiego^ 

Mieszkanie, 
frontowe 4—5 pokoi z kuchnia * i / 
Kieml wygodami w centrum 
nie wyżej II-go piętra 

POSZUKIWANE C A 
Oferty do Republiki pod •• % 

dom". 

D ź w i ę k o w y K i n o - Y e a t r 

Ż E R O M S K I E G O Na 7 4 - 7 6 
t e l . 1 2 9 - 8 8 

COCOCOOOOOOQOtXXXXXXXXXXXXXX) 

Duś i dni następnych! 

, Najwspanialszy sowiecki f i lm nyizyczny A 

ŚWIAT SIĘ ŚMIEJE I I 

Śmiech! Tempo! Humor! 
Nast. 
progr. Ś l u b y U ł a ń s k i e 

(WIESIOŁYJE REBIATA) 
W roi, gł. Orłów, Utlesow, Kurlchln, StHgj" 

W roi. gł. Modzelewska, Manklewlczówn»» 
Brodniewicz, W a J t e j ^ U ^ 

Ceny miejsc: 1— 109. II— 90, JII— 60 gr. Kup. ulg. po 7o gr. 

W sob. 16 bm. o g. 12 i w niedz. 17 bm. o g. 11 fi lm dla młodz. „MISS FLORA" z Anny OnórA 
Redakcja 1 Administracja, Piotrkowska 49. — Godziny przyjęć Redakcji od godz. 17 do 19. — Telefony: Administracja: 122-14. Redakcja: Sekretariat Redakcji 127-24. 
dział miejski: 133-23; dziat gospodarczy: 136-56; dziat sportowy: 136-44; sekretariat nocny 136-43- Tłocznia — 180-80. Konto P. K. O. Wydawnictwo „Republika": 68-148. 

PRENUMERATA 
„ R E P U B L I K I " 

w Łodzi zł. 4.—. za odnoszenie do domu 
40 gr. miesięcznie; z przesyłką pocztową 
w Polsce zl. 5—. ..Republika" i „Ex-
press" w Łodzi z odnoszeniem do domu 

zl- 7.— miesięcznie. 

OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy 420 mm X 280 min. Stronica tekstowa dzieli się na 
4 szpalty po 70 mm. Strona ogłoszeń zwykłych dzieli się na 10 szpalt po 28 mm. 

CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczajne 12 gr. za wiersz mm- W tekście — 50 gr. za wiersz mm. Na 
stronie 1 — zł. 2 za wiersz mm- Nekrologi — 40 gr. za wiersz mm:* Zaręczynowe i zaślubl-
nowe w tekście zl. 10. Adwokackie ryczałtem zl. 25.—. Drobne za słowo 15 gr- najmniej 
zł. 1.50; poszukiwanie pracy za słowo 10 gr.. najmniej zl, L20. Opisowe w tekście redakcyj
nym zl. 2 za milimetr. Ogłoszenia zagraniczne 100 proc. drożej. Ogłoszenia fantazyjne i tabe
laryczne 25 proc. drożel. Za terminowy druk ogłoszeń . Administracia nie odpowiada. — 

Słuszne reklamacje będą uwzględnlan'; 
o Ile wniesione będą najpóźniej w cla8» 
tygodnia od ukazania sie pierwszej" 
ogłoszenia lub niezwłocznie po ukaza"'" 
się drugiego z rzędu ogłoszenia tej J» 
mej treści co pierwsze. — Omyłki, ktor 
znsadniczo nie zmienleja treści ozW 
nia nie upoważniają do żądania zw'° 

zapłaty lub powtórzenia- ogłoszenia-

Za wydawcę: Wydąwn. „Republika". Sp- z ogr. odp. Wacław SmólskL tm Redaktor odp. Wacław SniólskL Druk „Republiki" w Łodzi, Piotrkowska 49 I 64. 
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